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SŁOWO O D D Z I A Ł Y :

Wilno Wtorek 16 listopada la2t> r.
Rećakęja I AajuinUtracia ni. Ad. Mickiewmi. 4, otwarta od 9 do 3 feleTonji redakcji 243. admln.śtrac,i 228, Jrakam i 252

1ARANCW 1CZB — ul. Szosowa 172 
BRASŁAW — ul. 3-go Maja 64 
DU KSZTY — ui Gen. Berbeckiego 10 
DU N1ŁO W PCZB — ul. Wileńska 1 
G Ł Ę B O K IE  — ul. Zam kowa 80 
G R O D N O  — Plac Batorego 8 
KAMIEŃ K O SZY R SK I — Związek Z-emian 
LIDA — ul. Majora Mackiewicza 63

N IE ŚW IE Ż  -  Ui. Ratuszowa 1 
N O W O G R Ć D E K  — ui. Mickiewicza 20 
N O W O  SW iĘCIAN Y — ul. W ileńska 28 
PO STA W Y  — ul. Rynek 19 
S T O Ł P C E  — ul. Piłsud kiego 
ST ŚW iĘCIAN Y — ui. Rynek 9 8 
ŚW TR — ul. 3-gn Maja 5 
W ARSZAW A — Nowy Świat 46— 14 
W IL E JK A  PO W IA T O W A —ul. Mickiewicza 24

p r e n u m e r a t a  miesięczna i i aos",«m*in cc domu Łeb * przesyłką pocztową 4 zł, 
zagranic, 7 zł. Koato czekowe w P. K. 0. Nr. 90259

W p^elaż; der? licznej cena p ijeuy ńtaeęo ti-rn 20 rroesy 
Oplata pocztowa aiuczooa yc« łtem.

Reaa :c,a rękopisów nlezamówlonych nie zwracai

C E N A  O G Ł O S Z E Ń - W s r s z  m il'm etrow y  Jednosrpaltow y na  s f o n ie  2-ej 1 3-ej 30 
za tekfemtr 10 groszy K ronika rek ,am ow n lub  radestane  tC g r. W n-ch  św iątecznych 
oraz z prowincji o 25 proo. drożel O g łoszen ia  cyfrow i 1 taoe low e o 25 proc. d ro te

Kresowy Związek Ziemian, Przyjaźń turecko-sowiecka.

Armja belgijska i francuska.

Dziś pierwszy dzień obrad dele- DDESA, 15 XI Pał. Turecki min>ster spraw zagranicznych Tewfik- 
gatów p wiatowych Kresowego Zwią* Rj*kd* Bey wsiadł na pokład okrętu Hamidie i udał się do Konstanty-

z*u ^ e™ian* . . . . .  W rozmowie z dziennikarzami oświadczył on, że jego rozmowy
Obrady ziemiansl.va kresowego ostrtnie z Cziczerinem jeszcze bardziej utrwalają stosunki przyjaźni łączą* 

opromieniają sukcesy polityczne, któ- ce Turcję ze wszystkieml państwami. Dla Turcji, utrzymująctj tak dobre 
r t  to ziemiaóstwo odirosło. Te same stosunki ze wszysikitmi krajami, mówił Tewfik-Ruhd *Bey nie mogą 
siły polityczne i ci sami ludzie, którzy istnieć też powody, ażeby traktować państwa Zachodu w sposób uprzy*

. . , ir, , . 1Qon „ ,, wilejowany w poiównaniu z prństwam l W schodu. Ho za tern zarówno 
jesz u e  w latach 19*9 i 1^20 ąffl na lew flk ., ld ,bey( ^  Czlc * zak( mUnikow Ji prasie, t e ;  dna z isjnie-
wschód w przekonaniu, że pu/skość jących kwestyj nie jest zdolna zmienić kierunku obecnej polityki, zaró- 
szerzyć można nasłam'. „walki z pa- wno Turcji, jak i Rosji, ani też zamącić ich jaknajlepszych stosunków, 
nem“ , dziś pierwsi do tegoj ziemiań które należy nawet, zdaniem obu ministrów, jeszcze bardziej zacieśnić 
stwa wyciągnęli ręicę zgody i współ- w 'n*e ris ie poroju całego świata, 
pracy.

Zfemianstwc kresowe posiada w 
rządzie obecnym dwuch ministrów PA RYŻ, 15.XI, HAT. jak donosi jAyeni.* \ Vanaelvelde podczas wyj
i tc  ministrów, którzy polhycznie czu* wiadu ^w iaderył, że jest ttifrłrystą. j oczem dodał: iby nasze pertraktacje 

, . . .  . . .■* x Niemcami aaly poważne i pomyślne rezultaty trzeba, ażeby armje fran-
"  s,« zw,s*zans * ‘dcoiogją polityczną gk? , 13i,SKa J ó J J g J  hadal silne, 
ziemiaństwa. Przyoommmy tu, że p.
Meysztowicz był politycznym referen- Orędzie króla Ferdynanda.
tern walnego zjazdu zrze.zonego zie BUKARESZT, 15. XI. PAT. Wczoraj w południe otwarte została
mianstwa we wrześniu 1925 r. w ZWy Czajn a  sesja jesienna parlamentu rumuńskiego. Król Ferdynand odczy- 

arszawie, zjazou. którego protest taj orędzie, przyczem wyraził przedewszystkiera zadowoienie z pow odu re- 
przeciw niesprawiedliwej, niecelowej, zultaiów uporczywej pracy w kraju Dalej wspomniał o imponujących 
demagogicznej reformie rolnej dzięki manftestacjach. towarzyszących podróży królowej Marji po Ameryce, 
ówczesnym warunkom po litycznym , z  kolei orędzie zapewnia, że kum.u.ija zachóWa n « w noszoną do- 

\  i i  u. -i tychczasową Imję pohtyki zagranicznej, w której kieruje się stale ideą po-
cr T! ,e: es,n,9! Pozosła* bezsilny. k o ju> poszanowania traktatów i utrzymania ładu m iędzynarodowego.

Dwuch ministrów konserwatyw- Wspomniawszy następnie o odnowieniu traktatu z Polską i o podstawo- 
nych w rządzie tembardziej zasłu- wych konwencjach pomiędzy państwami Małej E.itenty, orędzie nadmienia, 
gu jt na miano politycznego sukcesu polityka ta została otworzona przez podpisanie traktatu i konwencji

jeżeli się zważy, że reprezentująca Podpisaliśmy również, głosi dalej orędzie, pakt przyjaźni z Włocha*
czasami ziemiańskie in terjsj gnjpa mj_ Wizyta ks* Spoletio i Badogiio była szczęśliwą ok, z ą  dla zamanifes- 
chraeścijpńskc-narodowa w Sejmie raz towania uczuć tradycyjnego braterstwa krajów, należących do rasy łaciń- 
tyiko dała swegoczłowieka do rządu, sklej Angija znalazła również okazję do okazania Rumunji uznania i 151* 
i to do rządu p W itosa, najsilniej' cudkl.
szego orzedstawictela szkodliwie pc^ . , . w  końcu Qrędzie tw ierdza że dla rczwojt A u k c j i  narodowej 
jętej reformy agrarnej komecznem utizymame nadal trwałego p otekcyjnego systemu celnego

Pozatem do sukcesów politycznych 
ziemiaństwa kresowego zaliczyć należy 
tak jaskrawą manifestację uczuć p- 
prezydenta ministrów, jaką byiy uro

oraz źąaa od całego kraju koniecznego poparcia dla armji.

Pow rót królowej rum uńskiej z Ameryki.

Agcnja strajku węglowego.

rzonem morzem partyjnictwa polskie* 
go panować mogia

Jeśu mówimy o ztemiansiwie kre- 
sowem, to jeonak nie myślimy o
, % m • kt- UKiwi  -  z r  ------» -------»
Kresowym związku ziemian* N ie zne- kowa dla wszystkich zagłębi formę przyszłego porozumienia,
C tu      l __ 1__ 1   ,   J_*.  i _aa „ u . ł  ---£ ...

Napad na „Action Francaise“.

czy to, abyśmy myśleli, że członkc- ' Projekt rząaow y daje m ożność pew nej elastyczności w u s ta len iu  aochodów  i 
w*e ZW.ązku Z.emlan nie podzielają Przew iduje trw anie  przyszłego porozum ie.iia w cią^u conajm niej la t  irzech, na tom iast 
naszych p c g lą d ó w  na konieczność nIe ffz s trz y g a isp ra w y  długości dn ia  pracy, pozostaw iając ją  do rozstrzygnięcia poszcze- 

współpracy z rządem. Pod tym «ólnym węglowym

wzgięaem znamy nastroje fam panu* 
j^ce, a zwłaszcza pamiętamy debatę, 
która miała miejsce na poprzednim Krwawa walka faszystów  z rojallstaml.
czerwcowym zjeździć delegatów  powia* ■ PABY2 |5.XI PAT W czoraj wieczorem  grupa 10 faszystów wtargnęła
towych pdz.e z* rva<5<W i*cm t*  do biur redakcji -Action Francalse* i zajęła wyzywającą oosiawę wzgfęd mcn, gdi .e, aa CzasOw jeszcze perb0ne,„  -dakcji. Podczas wymiany strj a ló ŵ  ̂ jakn naty.-hrniast nastąp ła,
rządu p. uartia, a w ięc rząau bez pp. jeden z fas ystów zosta ł raniony. Ogółem wym ieniono ckoło  20 strzałów. 
Meysztowicza i Ni^7^hvtnw<ki^on Dyrektor «Nouveau b ie c ic  Dubois twierdzi, iw w ogóle ani jeden strzał nie

8  > był oddany ze strony faszystów, podczas gdy redaktor naczelny -Action Frań-
podczas okolicznościow ej dyskusji caise» obst. je przy owem twierdzeniu, ie  faszyści wtargnęli j o  redakcji % re*
okazało s.eże wieks ffplr-ant<W nn. wolwerami w rękach i*p° ohrzuceniu ooecnycb l ałi.narz ami i inne-ni pr; od "  ; “  8'9MWięKSZ0SC deiegatóo. po* mj0tjn. oa;i pl(,rw« y  Strzał, uopiero z najdujądy się w rtda-cji i jali-
dz ( lała W artykule nmiejszjm sprt- sci odpowiedzieli również ze  swej strony strzałami, 
cyzowana zasadę taktyki politycznej. „  .  r , _ _ ,

Ale kresow j ^ i ł? ęk ziemian, Zamach na pociąg Kyga-ivVoskwa.
jako taki, jes, "istytucję rfpOii yczną. 2. Rygi donos.-ą O strasznej katastrofie kolejowej, jaka tmał) miejsce na
Stwierdzamy to  zaw sze i Słowo, hn,ii Moskwa — Ryga pomiędzy ;aejami N elidowa — Zietiicy. Jak się" wvja- 
.  ___ . śn iło  katastrofa spowodowani została przez nieznanych bliżej ztm achowców,
orgai wydawany przez grupę zie- którzy usunęli szvny. Maszynista nie zauważył niebezpieczeństw a i nie zdą-
mi^n kresowych, z których większość zatrzymać pocągu. , . . .  . .

. .. Pudczas kinintrofy ciężko rannycn zostało 10 osób. W edług innych
UaiCJ y do nowopowstałej Cl gam UCJI dotychczas niesprawdzonych, rannych zostało 30 osób. a zabitych 16,
Zachowawczej Pracy Państwowej, 
nigay nie występowało ani jako organ
kres. zvj. ziem , ani nawet jako pismo oddaje ziemiaństwa kresowemu. Pra* 
odzwierciadlające poglądy większości ca jego cieszy się ogólnem u?na* 
członków kresowego związku ziemian niem i wywołuje wszędzie jedynie 
jakc takich. wdzięczność. Znana z łś  jego loja!»

Drugim fakiem apolityczności kre* ność polityczna sprawia, że właśnie 
sowego 2w. ziemian jest fakt, że ci, którzy w zapatrywaniach pol.tyc** 
prezesurę tego związku piastuje nych nie zawsze się z nim łgadzają 
Antoni hr. Jundziłł, jednocześnie wy- są mu najbardziej wdzięczni, że w 
bitny członek stronnictwa chrześcijan- łak trudnych warunkach piastuje 
sko-narodowegor ciężkie brzemię prezesa instytucji,

Hr. Jundziłł jest wyjątkowo od- któtej celem jest obrona zawodowych, 
danym swej pracy kierownikiem zie- materjilnych i społecznych interesów 
mianstwa, wyjątkowo ofiarnym człc- kasow ego  ziemiaństwa. 
wiefcitm, który sl<y sv e i zćo’ncści Redakcja.
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N o w o ść  w y a a w n ic z a
O puściła prasę Jrukarską l tna jdu je  

Łię w e wszy.-tklch księgarniach 
najświeższa praca 

C zesław a Jankowskiego

„ I  czBCłoikowsj szkatułki**
(16 portre tów  w tekście), 

w y d a n a  z  ra c ji Ju  > tleuszn 5 0 -lec ia  
p ra c y  l i te r a c k ie j  a u to r a .

Z am ów ienia z prow incji kierow ać do 
d rukarn i M. L  itour’a.

Wilno, Mickiewicza i 1-a, tel. 5 —80. 
CEN& 5 ZŁOTYCH.

Ma właściwej drodze.

CH CAGO, 15X1 (PATJ. Król rumuński Ferdynand zwrócił się do 
krolo wej Marji z prośbą o przybycie do Bukaresztu na ścięta Bożego 

czystośc. związane z dekoracją grobu Narodzenia. Królowa postanowił? przeto zrezygnować ze znacznej części
ś c  Stanisław, ksfecia R*uz.v/:Ua w w Cj Po d r6 iy QO Stanów P ^ u d n o iv jc h  W driu  wczorajszym królowa

Mar ja 2łożyła wieniec u stóp pomn'ka Dncolna, pozatem ;pędzHa godzinę 
N^swieżu. w miejscowej synagodie rurrunsKiej.

Narada gospodarcza, której epc* 
kowe znaczenie jest starannie prze- ^  _ j  . . .
m lczane i esicamotowane przez nie* . n i C S Z k i  W  l r l f l n U j
chi ną rządowi prasę stołeczną, u* LONDYN, 15.XI (PAT). Donoszą z Corku (Irlandja), że grupa uzbro* 
twierdza nas w przekonaniu, ie  wspóf- jonyth w rewolwery ludzi wtargnęła do koszar straży obywatelskiej w 
praca z rządem w wykonywaniu re- Si. Luc (przedmieście Concu) i zaczęła strzelać zabijhiąc jednego straż- 
alnego programu eusr idarczeeo teso  nika R ,  ob«gAjących pogłosek pouobne naDady m,?ły m:ejs.«. także 
rzydii iPCf w okręgach wiejsk'rh Irlandji. W związku z temi napadami poncja w

' 3 Corku znajduje się w ostrem pogotowiu.
Zresztą obojętność wobec prac 

rządowych skazuje dzis ziemiańst-
V O na abstynencję Od życia poidycz* LONDYN, 15-XI. PAT. W edług  wszelkiego praw dopodobieństw a porozum ienie w
nego wopóle, a zw alczanie rządu przem yśle w ęglow ym  osiągnięte zostanie w  ciągu bieżącego tygodnia. W  chwili obec_ 
byłoby propagow aniem  SKOŚU W nej związki okięg*w e górników  odbyw ają g łosow anie nad  w nioskiem  konferencji aeie . 
ciemność, £ jy ż  poza obecnym  iząc era sa'6w związków górników  .. sprawie przyjęcia rządowego projektu porozum ienia w

nie widzimy siły, kfóraby nad wzbu- Plebiscyt m a być ukończony do czwartku bieżącego lygoam a, gdyż nazajutrz, t. j.
dnia 19 b. m. odbędzie się decydujące posiedzenie konferencji delegatów  zw iązków 
k tóre w ypow iedzieć się m a osiatęcznie za lub przeciw przyjęciu propozyoyj w ęglowych!

D otychczas za przyjęciem  projektu  w ęglow ego w ypow iedziały  «lę olbrzym ią 
w iększością głosów  trzy -ag lęb la  południow ej W alii. Należy się  spodziew ać, ae 1 inni; 

okręgi południow ej W alji w y p o w ad zą  się  za pro jek tem , k ió iy  zresztą zapew nia Jedna-

W przededniu ogólnokrajowej’ na­
rady gospodarczej w Warszawie zw o­
łanej na dzień 30 października przez 
p. w icepiem jera K Bcrtla. urzędo­
wa .Epoka* pisała:

•S pokojna i uzgodu:ona w spółpraca spo- 
ecztń siw a, oparta  na  w zajem nej znajomości 
celów  1 program ów , oraz w arunków  egzy 
stenrji Jest jedną z podstaw ow ych zasad 
rozwoju gospodarcztgo.

• D otych-zasow r podtyka rządow a ogra­
niczała  się do sporadycznego  załatw i ta ia  
po trzeb  poszczególnych gałęzi p rzem ysłu  i 
najczęściej nie obejm ow ała eałości zagad ­
nień, całkowicie ju ż  pom ijając uzgodnienie 
ogólnej po u ty k l ekonomic^ .ej pańsiw a.

•Z w ołana narada w której b iorą udział 
m inistrowie w szystkich resortów  gospodar­
czych, ich dyrektorow ie departam entów  i 
około  osiem drles ęciu przedstaw icieli sfer 
przem ysłow ych, g ó 'i iczych, rolniczych oan 
kow ych. handlow ych i ekonomicznych po- 
w inna dać pow ażne w yn ik i i rozpocząć okręt 
sta łej kooperacji rządu z  kolam i gospodar­
czem u .

Przebieg narady gospodarczej, jak 
wiemy, potwierdził i pogłębił tezę 
konieczności statego kontaktu raądu 
ze sferami gospodarczemi. Przypo­
mnijmy ważniejsze momenty z tej 
narady:

P. wicepremjer R, Bariel mówu
0 tem, jak rządowi niepomiernie zale* 
ży, by przygotowywane gospodarcze 
pociągnięcia rządowe podlegały u- 
przedniej szczerej i fachowej opinji 
zainteresowanych sfer gospodarczych, 
ponieważ rząd nieodzownie wyrzeka  
się stosowania w  życiu gospodar 
czerń eksperymentalayrh metod rzą­
dzenia

P. minister K w iatkow ski katego­
rycznie oświadczył, że rząd stoi na 
gruncie ustroju kapitalistycznego, że 
kapitału nie zwalcza i będzie poma­
gał jego odtworzeniu.

P. minister K. N iezabytowski, mó­
wiąc o konieczności otoczenia opie­
ką rolnictwa, dobitnie i bez ogródek 
Zaznaczył, że nieodzownvm warun­
kiem. wyzyskania korzystnych możli­
wości jest dla rolnika pewność , te  
nikt mu gwaiten nie w ydrze ziemi 
której wartość wysiłkiem swym pod­
nosi.

Wreszcie p. minister Czechowicze 
w świetnem jak wszyscy twierdzą 
przemówieniu, zapowiedział nowy 
kierunek w systemie podatkowym i 
szereg celowych posunięć dla ustabi­
lizowania złotego i zrównoważenia 
budżetu.

Oklaski, któremi nagradzane były 
przemówienia mimsterjalne przez 
przedstawicieli sfer gospodarczych, 
były wyrazem uznania względem do 
brej woh rządu i wejścia przezeń na 
jedynie właściwą drogę w dążeniach 
do nanrawy syiuacj'.

Poszczpgólni mówcy z pcśród 
przedstawicieli sfer gospodarczych, 
witając z zadowoleniem inicjatywę 
rządu, dążącego do wzajtmnej współ­
pracy, przedstawili umotywowane i 
uzasadnione wnioski zmierzające do 
osiągnięcia najwyższego rozwoju g o ­
spodarczego. skutecznego zwalcza­
nia drożyzny, wytwarzanej wysokiemi 
kosztami produkcji, odbudowy prze­
mysłu i rolnictwa i t. p. Postulaty 
wystawione przez przedstawicieli sfer 
gospodarczych, powiada p. prof. Za­
w a d z k i w swym o d e z je e  sprawo- 
zd»wcŁyrn o naradzie, niedawno} w 
Wilnie wygłoszonym, były jasne, u- 
miarkowane i ' zupełnie realne: nikt nie 
żądał rzrcz> jaskraw>ch,j?k,naprzykład, 
przekreślenia ustawodawstwa społe 
cznego,—żądano natomiast, aoy dąże­
nia ao  naprawy waistw pracujących 
bUy wcielane w życie z możliwie 
najmnitjszą dozą przymusu i krzywdy 
dla wa.stw  u.nych, a przedewszyst- 
kiem nie kosztem dezorganizacji p o d ­
staw naszego ustroju gospodarczego
1 uniemożliwienia rozwoju gespodar 
ki; żądano również, aby rząd w swej 
akcji sanacyjnej szedł laknajmniij 
drogą środków policyjnych, a jakna,- 
bardziej drogą kontaktu i porozum ie­
nia z zainteresowanymi.

Zwołanie narady, jak widzimy, 
było wstępem do porozumienia, — 
przebieg narady śwadczył, że to 
porozum.enie daje się łatwo osiągnąć*

Oto stała się rzecz dziwna, zasta. 
nzwtająca: skoro tylko sprawa kon­
taktu, kooperacji rządu ze sferami 
gospooarczem’, zaczęła wschodzić w 
fizę urzeczywistnienia — cała prasa 
ęuast-prawicowa zbagatelizowała do­
niosłe znaczenie tego od początku 
powstania odrodzonej Pol ki nieno- 
towanego wydarzenia, zachowując 
uporczywe milczenie co do swego 
stanowiska, a ograniczając się jedynie 
do skąpych reporterskich wzmianek. 
Prasa lewicowa, n?tomiasl, dopatrzyła 
się w naradzie... próby odciągnięcia 
robotników zawodowych od partji 
socjalistycznej.

Ktoś powiedział, że mowa ludzka 
s ’u iy  do ukrywania swych myśli. Z

tąkiem że powodzeniem osiąga to 
prasa endecka przez milczenie. N e- 
nawiść do wszystkiego co związane 
jest z im:eniem Piłsudskiego, zmusza 

I do bagatelizowania sukcesów 
twórczej myśli gospodarczej. Endecja 
już nie przoduje życiu, wlecze się za 
nim żółwiu krokiem, nimręta się nić 
łącząca ją z bytem realnym—aż zer­
wie Się. Po wypadkach majowych 
straciła endecja adeotów z pośród 
ziemian, do naraJzie gospodarczej — 
straci zwolenników ze sfer przemy słu 
i handlu

I jeszcze jedna Drzyczyna jest mil­
czenia: rząd, który, nic mogąc oprzeć 
się o Sejm, .p e n a d  głową Sejmu 
nawiązuje bezpośredni kontakt ze 
społeczeństwem*, wszak ten rząd 
wymierza Sejmowi nowe uderzenie 
butem.

Komunikat
Organizacji Zachowawczej 

Pracy Państwowej.
W Glębdktem, w  dn:u 9 lis io p jaa  Tchio 

m iejsce W alne Zebranie powiało'' 'ego  kcła  
Organizacji Zachowawczej P racy P ań stw o ­
w ej.

Nowych członków do K oła powiatowe" 
go  zapm ato się 22ich lY ten spo -ó b  ilo ło  

fębcokie liczy wszystkiego członków  53.cn. 
W ybrai o  do Zarządu panów : A ieasandra 
c ław .nski6go, W acław a G odlew skiego, A l  

n e ja  Klstera, T adeusza W olańskiego. Do 
Sądu o rgan lzacy jaego  Jednogłośnie .b ianos 
W andę O bledzlńską. P io tra Józefowicza i 
K arola M ikalskicgc

W dniu wczorajszym rozpoczęła 
się u W arszawie ogólnokrajowa na­
rada rolnicza, zwołana z inirja‘ywy p. 
ministra Niezabytowskiego. Tu sy­
tuacja rządu jest trudniejsza, bowiem 
poszczególne organizacje rolnicze, re­
prezentowane na naradzie przez swych 
przedstawicieli, stanowią częstokroć 
wrogie ku sobie ugrupowani? Ale 
właśnie wdzięcznem zadaniem dla 
rządu będzie prawidłowe wyczucie, 
gdzie kończą się postulały organiza• 
toru  życia gospodarczego a rozpo­
czyna się działanie wptywu klasowei 
czy partyjnej solidarności. Jeżeli rząd 
potrafi to wyczuć, możemy m.eć 
pewność, że sprawa kooperacji ze 
sferami gospodarczemi weszła na 
właściwą drogę.

Zygmunt H arski

Posiedzenie kom*sji prawni­
czej.

WARSZAWA, 15X1. PAT. Pod 
przewodnictwem pos. Marka (PPS) 
odbyło się posiedzenie sejmowej ko­
misji prawniczej dla załatwienia wnio­
sku nagłego w sprawie uchylenia 
rozporządzenia p. Prezydenta Rzeczy­
pospolitej o przestępstwach praso«ycn.

Referent pos. L-ebermsnn (PPS), 
zgłosił wniosek o uchylenie rozporzą­
dzenia, zaznaczając, że droga obrana 
we wniosku, to jest projekt ustawy 
została wybrana w tym celu, aoy 
przyśpieszyć uchylenie mocy obowią­
zującej dekretu

Następnie przemawiał! pos. Som- 
merstein (Kolo Ż y d ) Mitakiewicz 
(str. Kat. Lud ), Hartglass (Kolo Żyd.) 
Chac.ński (C h D \ Byrka (Piast), k tó­
rzy zgłoś,li JwniosKi o uzuDełnienie u- 
stawy o uchylenie dekretu, zaś pos. 
Sarojca (Sfr. C h ł) zgłosił wniosek, 
aby pizerw rć dyskusję do czasu 
p rzed łożen i przez rząd dekretu Sej­
mowi.

Referent oświadczył się przeciwko 
wszystkim wnioskom zgłoszonym, 
zwracając uwagę, że nie pozostają 
one w ścisłym zw ązku z  matei ją za­
wartą w dekrecie. W obec tego. wnio­
skodawcy wycofali swe wnioski, pcę 
czem komisja przyjęła projekt ustawy, 
zawarty we wniosku nagłym, zgło­
szonym przez kluby sejmowe bez 
zmiany.

U Techników.
W znaw iając zeszłci^czne z -b ran la  
tow arzyskie, we środę , 17 listopada, 
w  lokalu S tow rrz^szen la  ul. W lleń 
ska 33, odbędz;e s.ę  zab rw a taneczna 
dla członkow , ich roJz  n i w p ro w a­

dzonych gości.
Początek o goiz. 8 w.

W spółczesna
Encyklopedia

Polityczna
nodręczny  inform ator 
dla czytelników  gazet 

(pojęc-a, państw a, Im purt, eksport, 
partje . p rasa , publicyści i po lityc j' 

w spółcześni)
opracow ał alfabetycznie i przystępnie

Prof. Dr. Peretlatkowicz
C ręść 1 (A—G ). Część U (H —Z)

530 strun.
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Do n a b y c ia  u  G e b e th n e r a  
1 w e  w sz y s tk ic h  k s ię g a rn ia c h

E. Myszkowski
M ick iew icza  22

KAPELUSZE S
• elur, m ilo n ik i i  ln Kraj. i Zagr. (H abig , 
B orsalino i t. d.) C Z A P K I  ciepłe 
(z nausznik.), srad . i t p.

12.

S e j m  i B z ą d *
Dem onstracje sejm ow e,

WARSZAWA, 15 Xi (telrwl. Słowa) 
Sprawa dekretu prasow ego może być 
załatwiona, gdyby rząd zaniechał *ej 
bronić, w sposób dwojaki, a m iano­
wicie 1-mo rząd r łe - ło ż y  dekretu Sej­
mowi w ciągu dni 14 do zatwierdze­
nia i z natury rzeczy dekret utracł 
moc ODowiązującą i 2-o kluby zgła­
szają wniosek o uchylenie dekietu 
przyczem wniosek ten przewiduje u- 
chyleń e diogą ustawy. Pierwsze za­
łatwienie nie miałoby cech demonstra­
cyjnych, podczas kiedy drugie zawiera 
w soDie sporą dczę demonstracji amy* 
rząaowt j ", en drugi sposób obrał 
sobie Sejm uchwalając na ozisiejszem 
posiedzeniu komisji prawniczej wnio­
sek większości klubów w formie u« 
stawy o uchyleniu dekretu prasow e­
go. Taktyka klubów sejmowych zdy­
skredytowanych w oczach opinji pra­
gnie wyzyskać sprawę dekretu dla 
oaegrania się i dlatego obrała drogę 
demonstracyjnego załatwienia SDrawy. 
Re piowwdzi w tem wszysikiem 
P. P. S , która po przejściu do opo- 
zycii pragnie to jżknajglośniej zazna­
czyć óczywtśctć na terenie sejmowym, 
bo o ile choozi o inne przejawy jej 
opozyci* w stosunku ao  rząau tc 
nienaleźy się spodziewać aby były 
one zbyt gwałtowne.

Podczas dzisiejszych obrad kc- 
nrsji prawniczej, które cechowała 
przedziwna harmonia endeków z 
socjalistami i wyzwoleńcami, zwróci­
ła ogó.ną uwagę nieobecność przed­
stawiciela rządu. Zwykle na obradach 
komisji bywał aibo Vice-premjer albo 
mihister sprawiedliwości. Uchwalony 
wniosek większości stronnictw  wpły* 
me na jutrzejsze posiedzenie Lby. 
Według pogłosek ma być na irm  
ooecny podobno premjer Marszałek 
Pusudski,

Powracając do sprawy dekretu 
prrscw ego w kołacn politycznych 
podnoszono nieśliweść nowego za­
targu Konstytucyjnego pomiędzy Sej- 
mt.m . Rządem na tle wniosku stron­
nictw w formie ustawy o uchyleniu 
dekretu prasowego k:óry nastręcza 
właśnie wątpliwości konstytucyjne.

Porządek dzienny posiedzenia  
Sejmu.

WARSZAWA, 15 Ki. PAT Po­
rządek dzienny posiedzenia Sejmu w 
dniu 16 XI 1926 r, o godz. 10 mm. 
3G rano zawiera co następuje: 1] dal­
szy c!ąg pierwszego czytania preli­
minarza budżetowego na rok 1927— 
2S; 2] sprawozdanie komisji prawni* 
cz j o wnioskach poselskich w spra­
wie uchylenia mocy prawnej rozpo­
rządzenia Prezydenta R żf(Z:,p0 spoli- 
ttj z arna 4 listopada 1926 roku o 
karach za rozpowszechnianie nie­
prawdziwych wiadomości oraz znie­
wagę władz i ich przedsiawicieli; 3J 
wybór wicemarszałxa na miejset pos. 
Płuc i skiego (ZLN).

S en ick a  komisja skarbow a  
budżetowa.

WARSZAWA. 15X1, PAT. Senac­
ka ktm.sja sksrbow o óuażetowa pod 
przewodr.ictwem sea. Buzka (Piast) 
wystuch tła leferatu stn . Adeimam 
.C h. I .) o sprawozdaniu Najwyższej 
Izby Kontroli o działalności M.nister- 
stwa Skarbu za rok 1925.

Referent przedsławił komisji cały 
szereg rezolucyj. Sen. SzereszewsH 
(Koło Żvd.) postawił wniosek, aby 
nsd sprawozdaniem Najwyższej Izby 
Kontroli debrtowzć równocześnie z 
ro .pńryw a.iieni budżetu na rok 
1927/28, W niosek ten odrzucono. 
Uchwalono natomiast rozpatrywać 
p- wyższe sprawozdanie, dotyczące 
Ministerstwa Skarbu, w dwuch czę- 
śctcch, mianowicie nijpierw przepro­
wadzić debatę nad wynikami korrtroli 
państwowej, w dziale monopolów 
państwowych, a następnie w inn>c h 
działach administracji skarbowej. Na- 
s*ępne posiedzenie we wiórek o g. 
10-ej rano.
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ECHA KRAJOWE Narady rolnicze.

Zjazd wójtów i sekretarzy gm innych.
— Korespondencja Słowa —

Nieśwież, 13 listopada.
W początkach listopada odbyt się Ostatni przemawiał agronom  sej-

zjazd wó:<ó a  i sekretarzy gminnych mikowy, p. Smolakow, zachęcając 
powiatu Nfeświeskiego Posie izenie urzędy gminne do prowadzenia w 
zagaił starosta p. Czarnocki, wyłu- ce!ach statystycznych ksiąg gospo- 
s^czając obowiązki wójta i sekretarza darstw wiejskich. Prócz tego wyło- 
gm.ny. ty ł sposób zbierania i podawania

Sekretarz win:en db=ć o należyte w1adomości o nieurodzaju i poruszył 
funkcjonowanie aparatu kancelaryjne- jeszcze szereg innych spraw aktual- 
go, wójt zaś musi być nietylko urzęd- nych
nikłem, ale i członkiem spoleczeń p Q wyczerpującem omówieniu
stwa i potraf ć nawiązać jak n3jści- wszystkich powyższych spraw zjazd 
ślejszy kontakt ze społeczeństwem. ZOStał zamknięty w drugim dniu 
będąc łącznikiem pomiędzy mem a 0 5 racj t, j. 5 XI o godz. 15 tej. 
rządem. . Z  D

Dalej przewodniczący mówił o 
konieczności energicznego Smagania ^
podatków pańs'.wowycn i kom un.. __ ^  Sp r a w je  unifikacji o r­
nych oraz składek ogniowych, u iu  - gan lzacj lro ln iczychw ojev^ ództw a  
szy ustęp przem ówier a posw . N ow ogród zk iego  W dn. 3 XI w 
sprawie naprawy dreg gminnycn N.eświeżu odbyło się na zaproszenie 
sposobem szarwarkowym, u z< wejew. tow  roi, konferencja w spra- 
zalecił wójtom stosowanie ustaw w w je p0jąCzenia organizacji rolniczych 
całej rozciągłość. - województwa Nowogródzkiego. O'

Następnie poko si zabierali g os bccni byli ze strony wojewódzkiego 
urzędnicy różnych dzh-o admini- j .# a  ro |niczego prezes wojew. tw a  
stracji pansiwowej, przedstawiając ro j^ i^egg  p Jćonstanty Rdułtowski 
spraw y sw o ch  resortów l "tając od* j prezes f^:eśwłeskiego OTR. p. Ru- 
powiednie pouczenia. dolf Chołow.ecki. Ze strony woje

Więc zastępca r< erenta ad wódzkiego związku kółek ro!n:czych
stracyjnego starostwa, p. Stodołkiewicz _ p rezes 2srządu woj. zw. kółek rol- 
Doruszał sprawy adminisiracjjfl jak n >czycjj p Olg erd jeleński i członek 
ściąganie podatków państwowych, ziTz^ u 0 ^r ZWi kójgk rolniczych pow. 
naprawę dróg, doręczanie term «o  Nieświeskiego p. Jan Kuroczycki. Na 
wezwań zwłaszcza s ą d o w n i ,  wybo- wgjępje okazało się, że przedstawi- 
ry sołtysów, sprawy sanitarne i i. d. cje|e wojewódzkiego t wa rolniczego 
O tej ostatniej kwestji d użc, też mó- p0Sjadają pełnomocnictwa do po- 
wił lekarz powiatowy, dr .■'.zyniCs , wzięcia wszelkich uchwał i decyzji z 
szczególnie zwracając uwagę a hy- Z3Strzeżeniem, że n e będą sprzeczne 
gienę lokali szkolnych i K^iiecznuac ze 5tatutem Nowogródzkiego woje* 
Uudcwam a porządnych studni z ce* t-wa roln.cz.*go, przedstawicie-
mentowych cembrowin. le z?$ wojewódzkiego zw. kółek rol-

Nasiępnie komisarz ztemski, p niczych, z pow odu nieodbycia Się w 
Kuczyński, wyjaśniał, j ‘kie forma . j • terminie przewidzianym posiedzenia 
ści są niezbędne przy iconasac,!, za- j^acjy—pełnomocnictw nie posiadają, 
sady upełnorolnienia i t. d. — z. -  w ob tc  tego więc powzięte uchwały 
pca inspektora szko -ugo , p. v|ane- przecjs taw ‘ą na zatwierdzenie Rady. 
cki przedstawił potrzeby szkół, które pu dyskusji obie strony zasadniczo 
muszą być zaspokojone ;rzei. .*= ujnaty za pożądaną unifikację obu 
rządy gminne, ja<t to lokal, opar, swia organjzaq j  rolniczych i postanawiają 
tło, utensyija szko lne j t. d — Dęte- dą±yć w tym kierunku. Podstawą 
gat P. D. U. W. P- Kuczyński mówił trwałości powyższej organizacji i sta* 
c  ubezpieczeniach i termmowem do* jutow ej jączności organ.zacj', musi 
starczaniu poiis. być stworzeń,e warunków urrożliwia-

Inżynier drogowy, p Krupski aa- jąCy d t wzajemne zaufanie obu stron 
wał instrukcje tyczące ^ię iprawy j UZg0Cjnienie zasad wszelkich prac w 
dróg gminnych spe sobem szarwarko- az .ed zjn ie kulturaino-rolniczej. Do 
wym lub ewentualnej z ru a n y  na CzasU( zanjm na tych zasadach na- 
świaoczenia pieniężne, bzcie. omie sf^pj unjf.kacj^ a w ceju osiągnięcia 
władze gra nne powinny sta się doraźnych wyników obie organizacje 
wpłynąć na mieszkańców wsi, y z , chowują swą odrębność, oowołują 
brukowali ulice wioskowe i d j p  iyc ja wspólną Komisję Porożu-
chowywano przepisy porządków e na mjewawczą mająca za zadanie uzgod
drogach publicznych. nienie planu bieżącej i przyszłej dzia

lekarz we.crynarji, ar. jaino£cj oraz usuwanie tarć. ^KomisjaPowiatów y ,   . . . .      .
Godycki — Ć * ,rko tyow °  SZ6T :ą będzie się składała z sześciu czion-

«ii> p n id e m ia c h  W z w ią z k u  Z ..1 2  n o  I r j p r h  o rl Ira łrfp i n r a a n iz a r i i irych sie epidem.ach w zwią?-ku z po trzecn od katdei organizacji;
tera o konieczności skrupu1* ineg > - Y~ DrZewodn'czyć na zebraniach będą 
dawania świadectw pochodzenia. , kolejno przedstawiciele obu organizacji.

Rererent wojskowy, p. Jabłoński, j j j z;aj w Komisji przedstawicieli 
dawał pouczenia w Sf : bran wja(jz państwowych, względnie orga*
kontrolnych, ścigania rekrutów u ^"y ' nów  samorządowych zależny będzii 
łających się od wcielenia io  wojs a 0£j UZgr0dnienia w łonie organizacji 
i sporządzan-a spisów pc oro* ycr. Qraz QCj Dorozumienia sję z panem 

Inspektor samorządowy, p- wojewodą. Fosiedzenia Komisji o d ­
wieź w dłuższem przemów.emu za- byWa^ s |ę będą na żądanie jednej z 
stanawiał się nad akcją i sposoben. organjcji w Baranowiczach lub No- 
ściągania i kontroi’ ścągan^cn poda- WOgT̂ bku w/g uznania strony za* 
ików przez sołtysóv., sporządza mem nraszająCej 
budżetów kwartalnych na l*1wa/.tał 
27 r. oraz sporządzaniem budtetó v 
na nowv roczny okres b u ^ i towy 

j  IV 27 i do 1. IV 28 r dosto- — Z d z ia ła ln o śc i K o ła  P o l-
sowany do okresu budżetowego bud- sk le j M a c ie rz y  S z k o ln e j. Dnia 4 
r-iu  państw a, oraz nad w p ro w a iz t’ bm. bezpośrednio po powiatowej 
nicm zmian i ulepszeń w dziedzinie konferencji nauczycielstwa szkó po 
b unwoiwi i rachunkowości gmin- wszechnvch odbyła się W lok?lu 
rE] PMS. w Duniłowiciach zabawa to-

R e f e i e n l  bezpieczeństwa starostwa warzyska, urządrona przez komitet 
p, Maiukiewicz, zaznajamiał wój.ów r.au :zycieiski.
z  u p r o s z c z o n y m  sposobem  wydawa Czyst« dochód z tej z?hawy w 
riau  ocobom posiadającym polskie kwocie 214 żł. 75 gr. złożył komitet 
obywatelstwo dow odów  osobistych nauczycielski na internat Voo£ ch 
za pośrednictwem ^min. Dalej mowlł uczniów, za co Zarząd Koła PM~. 
„  . u, ź-uta pu.idencie obcokra- składa eorące podziękowanie P. T

WARSZAWA. 15,XI. Pat. Dnia 
15 listopada r. b. rozpoczęły się w 
Pałacu Nemiestnikowskim narady 
rolnicze, którym przewodniczy wice- 
premjer prof. K. Bartel. W konferen 
cji biorą udział członkowie Komitetu 
Ministrów Rady Ministrów pp. m i­
nistrowie: Czechowicz, Kwiatkowski, 
'jrkiew icz, Romocki, Niezabytowski i 
Staniewicz, szef gabinetu Prezesa 
Rady Ministrów dr, Wacław Grzy. 
bowski oraz około 100 przedstawi 
cieli ze sfer rolniczych Zagajając o b ­
rady wictpremjer Bartel wygłosił na­
stępujące przemówienie:

Szanowni Panowie, Komitet E ko­
nomiczny Rady Ministrów podjął 
prace, które zmierzają w tym kierun­
ku, ażeby po koiei zetknąć sie zreDre- 
zentantami kół wytwarzających I pra­
cujących w społeczeństwie, aźeb>- 
zebrać życzenia, dezyderaty i infor­
macje i w ten sd o só d  uzbroiwszy 
się móc pracować z pożytkiem dla 
kraju. W tej chwili mam zaszczyt po 
witać pp przedstawicieli sier rolni­
czych. Chcemy i prosimy o to, ażeby 
panowie byli tak uprzejmi i z całą 
szczerością wyoow.edzieli się w przy­
gotowanych tu referatach i ażeby 
dyskusja, która będzie przeprowadzo 
na mogła pójść po linji, któraby dla 
Komitetu Ekonom icznego Rady Mi­
nistrów, a przez to samo d'a całego 
rządu mogła dać wskazćwki, w jskim 
kierunku iść należy.

Panowie sobie niewątpliwie przy­
pominają expose, które, jako Premjcr 
wygtosiiem w S 'jm 'e, a następnie w 
Senacie. PodkreśMłem tam, a to i 
obecny rząd obowiązuje, że punktem 
wyjścia aia prac r.ądu  w zakresie 
życia gospodarczego jest bezsprzecz­
nie troska o rolnictwo. Pragnęliśmy, 
pragniemy i będziemy dążyć, ażeby 
dla rolnictwa zrob ć wszystko co jest 
w naszej mocy. Te nasze rnoee są 
ograniczone, bo i środki, jakiem) 
rozporządzamy są również bardzo 
ograniczone. W c ągu dyskusji Pa­
nowie bęoą mieli możność uszłyszeń 
ze strony Pana Ministra Skarbu kilka 
wyjaśnień, które będą umotywowa­
niem tego stanowiska.

Sprawę ruiną stawialiśmy zawsze 
na pierwszym planie i w pracach 
swoich ^mieliśmy odwagę wysunąć 
sprawę rozwoju rolnictwa na czoło. 
Uważam, że rozwój przemysłu w 
Polsce jest uzależnionym od rozw o­
ju rolnictwa. Fakiu, że narada toina 
jest drugą z rzędu proszę n>e rozu­
mieć w tvm sensie, te  zapomnieliśm 
o naszym dezyderacie.

Porządek obrad, jakie będz’emy 
prowadzili nie zmienia naszego za­
sadniczego postulatu, że ro jle tw o  
jest podstaw ą dobrobytu kraju, ż t 
rozwój jego jest rozwojem kr^ju, że 
dopiero na podłożu rozwiniętego i 
zorganizowanego rolnictwa może 
pow stać zJrow y przemysł krajowy. 
Otwieram niniejsz m konferencję i 
witam Panów najserdeczniej.

P występując dc  obrad wicepre- 
mjer udzelił głosu wicemarszałkowi 
Sejmu pos. Poniatowskiemu, kióry 
wygłosił referat na temat: .O gólne 
postulaty dotyczące polityki rządu w 
stosunku do rolnictwa.

Swiętokradzkie zamiary kowieńskich 
manjaków

Kościół—przymusową t**ybuną agitacji politycznej*

Ciekawy proces.
— Korespondencja Słowa —

Z Kowna donosrą: Propaganda w kierunku odebrania Wilna szerzy 
s ;ę coraz bardziej. Skarb peństwa przeznacza wielkie sumy na organizacje 
strzeleckie. O statnio «szauiisi» nabyli na głównej ulicy, t. zw uAiei Wol- 
ności», wspaniałą kamienicę za 250 000 1'tów, za pośrednictwem rządu.

cZw'ązek Oswobodzenia Wiln?» zw iód ł s=ę do ministra oświaty 
i poszczególnych djecezji z prośbą, ażeby władze duchowne nakazały ood- 
włarinym sobie kaznodziejom, uprawiania przymusowo propagandy «ode 
brania* Wilna od Polski, z ambony, pod_zas kazań kościelnych. Władze 
ministerstwa oświaty wyd*ć mają w tej sprawie okómik do wszystkich 
nauczycieli, którzy winni będą zaszczepiać tę ideę wśród młodocianych 
uczni.

Genewa, 12-go listopada.

Trudności rokowati sowiecko-litewskich.
Konferencja przenosi się do Kowna.

Z Kowna donoszą w sprawie rokowań iitewsko sowieck.ch: Mieszana 
komisja przyjęła tekst tymczasowej konwencji tranzytowej. Dia ostateczne­
go zawarcia traktatu handlowego i konwencji tranzytowej, delegaci oby- 
dwuch państw zjaoą się jeszcze raz w Kownie, gdzie ma rzekomo być 
podpisany traktat handlowy.

Hołd polskiemu muzykowi.
GENEW A, 15 XI, PAT. Zorganizowany jyzez delegację polską przy 

Lidze Narodów festival chopinowski w konserwatorjum genewsKiem wy- 
Dadł niezwykle świetnie. Pogram  wypełniły piękna przemowa Henryka 
Opieńskiego, charakteryzująo twórczość Chopina oraz koncert Heleny 
M orsttynówny, której gra wywołała niezwykły entuzjazm. Po częśc kon­
certowej odbyło s ę przyjęcie w salonach konserwatoria n. Honory domu 
czynili minister Sokpl z małżonką; witając przeszło 300 osóo doboiow ego 
towarzystwa genewskiego, przedstawicieli władz szwajcarskich i Ligi N a­
rodów.

Od Administracji- i

W iększość pism greckich % 3-go 
listopada donosi o ciekawym proce­
sie, który został wytoczony przez o- 
becny rząf generałowi Pangalosowi.

Dawnemu dyktatorowi został w y­
toczony proces za pogwałcenie 12-go 
artykułu Paktu Ligi Narodów, a to 
przez wvdanie rozkazów w paździer­
niku 1925-go roku zbrojnego najścia 
terietorjum bułgarskiego. Aktem tym 
generał Pangaios sprowokował inier- 
wencję Ligi narodow, a co zatem 
idzie, uchwałę Rady Ligi, skazującą 
Grecję na wyołacenie 30-u miljonów 
lewas odszkodowania. W oskarżeniu 
zosiało podniesione, że Pakt Ligi N a­
rodów, oraz obowiązki z paktu wy­
nikające zostały podpisane i ratyfiko* 
wane przez Grecję, a więc obowią 
tują każdy rząd grecki i muszą być 
szanowane przez wszystkich człon­
ków Ligi, aby cel L<g!', mianowicie 
ochrona ogólnego pokoju, móg' być 
tą drogą osiągnięt'

W spólnie z Pangaiosem zostali 
oddani pod sąd jego minister wojny 
i minister sp r.w  zagranicznych.

N se trzeba chyba doaawać, że 
wiadomość ta wywarła w Genewie 
nadzwyczajne wrażenie, a proces wy­
toczony Pangalosowi buazi pow ­
szechne zainteresowanie

5, JV.

Z sali sądowej

Prosim y naszych Sz Sz. A bonentów  o łaskaw e  
uregulow anie zaległych pienum erat, tudzież 

w n oszen ie  przedpłaty na LISTOPAD

Kónto Czekowe „Stowa“ w P, K O.

S p ra w a  o  z a b ó js tw o  ś p. B ądzk le- 
w icza .

Nr 80259.
T S E E E E E k E E  E E E E E E E E E

D o m a sz y n  J o  p isa n ia
najlepsze TfłŚMY, KALKI
(Fabryk Eilams i Underwood)

PA P IE R  i fc. p.
Reperacja maszyn do pisania

G .  G e r l a c h  — W A R S Z A W A  
O ssolińskich 4.

Wczorajsza notatka Słowa  o p ro ­
cesie Bądzkie^icza oparta była na 
danych oficjalnych z aktu oskarżen,a. 
Należy zaznaczyć, że obrona p. Kar- 
nickiego w następujących punktach 
zarzuca aktowi oskarżenia niezgod­
ność z prawdą:

1) Pan Karmcki nie był spoiicz- 
kowany, lecz tylko przez p. D/ier- 
dziejew skego uderzony kijem;

2) Pan Karmcki strzelał nie kilka­
krotnie, jak powiada akt oskarżenia, 
lecz raz, natomiast p. Dzierdz.ejew- 
ski strzelał klika razy, za co do od ­
powiedzialności pociągnięty nie zo ­
stał;

3 / Wyrazy użyte w akcie osk. 
że p. Karnicki strzelał w .zamiarze 
pozbawienia życia* nie odpowiadają 
prawdzie, gdyż p. Karnicki działał tyl­
ko w obronie własnej;

4) Całe zajście z dnia 25 stycznia 
1926 r. było wynikiem jednostronne­
go protoKułu, który w dniu 12 gru­
dnia 1925 spisany został przez se­
kundantów p. Karmckiego a zwróco­
ny przeciw p. Dzierdziejewsk emu

j Popierajcie Tydzień Akademika.
Z. D. 

DUNIŁOWICZE

o u ’ęciu w ścisłą ewidencję obcokra- składa gorące podziękowanie 
jowców i wydawaniu przepustek organizalorom zabawy, jakotei wszyst- 
d w u n a s t c  rodzinnych na pobyt w kim P. T. gc-podynlom . 
p̂ 0Sjj< Dnia 14 bm. odbył się w sali

PMS. odczyt p. nadleśniczego Ew a­
rysta Karysia na temat: .W  rocznicę 
wyswobodzenia Polski*, dla dzieci 
„Baśń o Krasnoludkach* M. Konop­
nickiej. Odczyt był ilustrowany obra­
zami świetlnymi.

W przyszłą niedzielę, drna 21 bm. 
organizuje Koło PMS. .D zień oś wis* 
ty pozaszkolnej*, połączony z kwestą 
uliczną i wieczorkiem

Program uroczystego wieczorku 
obejmie: 1) odczyt o H. Sienkie­
wiczu, 2) produkcje muzykalno-wokal- 
ne, 3) obraz sceniczny (wyjątek z 
Trylogji H. Sienkiewicza) p. t. «Za- 
głoba swatem*.

: i a  s

m

Słynne wyroby P i e r w s z e j
K r a j o w e j

P a r o w e j

Fabryki MYDŁA
Szymona Hanka w ŻYWCU

bedn odtąd wszędzie do nabyciu.

DWA POMNIKI.
nM ickiewiczowski* Szukalskiego i 

, Szopen“ Szym anow skiego .
Niemałe potuszenie wśród naszej 

opmji puoiicznej wywołało przyznanie 
pierw szej nagrody konkursowej pro­
jektowi St?nisrawa Szukalskiego a 
bardziej jeszcze podana do wiado­
mości publicznej whdom cśc, te  sąd 
‘sonkursowy był jjednomyśln e zdania, 
U pomnik Mickiewicza pow initn sta­
nąć w Wilnie taki, jakim go zapro- 
e<tował Srukaiski, i jakiego model naj­
wyższe uzyskał juro-ów odznaczenie.

W  ciągu niedzielnego popołudnia 
orau arna wczorajszego przepłynęła 
p.sez b. ujeżdżalnię oglądając tłum 
nie wystawę projektów Konkurso- 
„ych _  elita inteligencji w deńskaj

Zainteresowanie było bardzo du­
żej wymiana zdań obfita i, jak na 
Wilno, niepospolicie ożywianą.

Stwierdzić też należy niemal je d  
nomyślny protest przeciwko wzno 
szeinu w M in ie  pomnika Mickiewi­
cza właśnie wediug nagrodzonego 
projektu SzukalsLego.

W niedzieinym numerze .Słowa* 
danśmy w najsurrienniejszem stresz­
czeniu wyraz opinji — sądu konkur­
sowego: Z niemniejszą bezstronnoś­
cią i sumiennością ci2jemy dziś syn­
tezę głosó x  opinji publicznej. Opinja 
to  d; najmniej nie do lekceważenia.

Pomnik m i sunąć: ze składek p u ­
blicznych. Wyłącznie ze składek pu­
blicznych! Naród polski, składający 
się na pomnik Mick!ewicza w Wilnie 
chce ów  pomnik mieć takim, jakim 
uważa, że powinien być. To jego 
św 'ęte prawo. Ci, k.órzy na pomnik 
łożą muszą jężeli nie całkowicie to 
choćby tylko do bardzo znacznego 
stopnia aprobować w>bór projektu 
uczyniony zarówno przez sąd kon­
kursowy jak przez “Komitet budowy 
pjmmkir.

O ló i, o ile już wnosić wolno z 
opinji publicznej, która się ujawniła 
lu w Wilnie, a opinji, jak się rzekło, 
elity tutejszej inteligencji, projekt 
Szukalskiego aprobaty szerokiego 
ogółu — składającego się na p om ­
nik Mickiewicza w Wilnie — nie 
uzyska

O to bowiem, co mówią.
— Przedewszystkiem, nie jest to 

żaden „pom nik8 w utćrttm  rozumie­
niu lecz to istna szarada, wierutny— 
rebus. Trzeba tłumaczyć, co znaczy 
ów nagi człowiek, ów  łęk (mający 
być jakoby tęczą), gdzie orzeł i dle- 
czega nagi człowiek jakby go poił z 
dłoni etc. Powfóre, oglądana z  daie- 
ka ta grupa ma wprost dziwaczne 
kształty, przywodzące na myśi coś 
niesamowicie rozcz?pierzonego. 2  
bliska — osobliwie pod światło, o 
co w dzień słoneczny nie trudno —

skłębiona grupa z ciemnego metalu 
będzie też niełatwą do odcyfrowmia. 
Ó »  h:łm  nie-hełm, skrzydło-nie-skrzy- 
dło nad głową nagiego człowieka 
nie będzie się wcale tłumaczyło, przy­
brawszy jakieś kształty asyryjsko-za- 
kopiańskie. Dalej: twarz Postaci, ma­
jącej symbolizować twórczość i ducha 
Mickiewicza, ma par excellence wyraz 
boleści wy. Nie uważamy aby było 
wskazane właśnie cierpiętnictwo apo- 
teozować i aoy właśnie ono przema­
wiało z pomnika do tłumów Mickie­
wicz był czemś więcej niż cierpiętni­
kiem. Jego cuch nie tylko w żałobie 
udręki pozostał woośród nasi

1 dalej jeszcze mówią.
— Być bardzo może, gotowiśmy 

przyznać snmi, że dzieło konkursowe 
pana Szukalskiego, aczkolwiek bar- 
uziej może snycerskie n lt rzęźaiar- 
skie, posiada wybitne, wielkie, orygi­
nalne, ilchoćty nawet niebywałe w rteź- 
bie polskiej: walory artystyczne. Taki 
Tak! Lecz w  danym wypadku, dając 
24 000 złotych na konkurs, rre cho- 
dzi o nam o wywołanie mmej lub 
więcej znakomitego dzieła sztuki, ie 
uo ciiodziło o dobycie z twórczości 
naszej rzeźbiarskiej; modelu na pom ­
nik M rkiewicza.A i to jeszcze takie­
go, któryby jaknajbardziei był o d p o ­
wiednim — dla W.lna. To ogromna 
różnica. My. dajacy pieniądze na wi­
leński pomnik twórcy .Pana Tade­

usza* nie występujemy bymjmniej 
w roli jakich* mecenasów Sdukl 
In abstracto lub In purls naturallbus, 
w stanie czystej natury: my dajemy 
pieniądze na cel bardzo utylitarny, 
realny i ściśle określony. Odwołuje­
my się do pomysłowości i bbgłości 
technicznej naszych rz-.źbiarźy, jjaby 
wykoncypowali nam pom nik M ickie­
wicza dla Wilna, Tylko tyle!

A gdy zaczną tak ludzie mówić i 
dzielić się wrażeniami... a gdy w ora- 
sie pojawią się reprodukcje konkur­
sow ego dzieła Szukalskiego... hmL. 
niedobrze. Opinja inteligencji w-leń- 
skiej to jakby pars pro toto. To prób­
ka przeciętnej opinji publicznej _ w 
Polsce całej. Ńie liczyć w całej Polsce 
na inna  przeciętną opinję o rzeźoie 
Szukalskiego niż ta, co się już ustaliła 
wśród ogromnej iriększośd przecięt­
nej inteligencji wileńskiej.

N 'e spodziewać się aby ze w szyst­
kich stron Polski i z za Atlantyku 
ponłynęły skhdk* na postawienie w 
Wiinie pomnika Mickiewicza—właśnie 
według projektu Szukalskiego.

Z tem powinien się iiczyć prze- 
dewszystkiem Główny Komitet Budo­
wy Pomnika. Niewątpliwie będzie on 
się liczył i po wypłaceniu nagród 
konkursowych (co najdalej do 15 
grudnia nastąpi) niewątpliwie znajdzie 
naiodpowiedtilejsze wyjście z obecnej 
sytuacji.

Ku jakiemu^ więc projektowi kon 
kursowemu na Mickiewiczowskiej w r- 
stawie zwraca się myśl publiczna, idą 
sympatja i predylekcja oubHrzności 
wileńskiej?

Ku projektowi pod godłem .S iew ­
ca".

Twórca — nieznany. Obyczajem 
przyjętym, nawet po rozstrzygn!ęciu 
konkursu pozostają nie nagrodzone i 
nie wyróżnione eksponaty pod osło­
ną tajemnicy. Wolno domyślać się; 
nie wolno ujawniać nazwiska.

Na wysokim cokule sto1 postać 
Mickiewicza w płaszczu. Na twarzy 
piękna zaduma i powaga Zamachnął 
się praira ręką akurat tskim, charakte­
rystycznym ruchem jak siewca  na poiu. 
kiedy pełną garścią ma sypnąć ziarna 
na przygotowane pod siew pole. D o ­
bre to muszą być ż arna; bo Siewca 
nie byle jak:!

Zgodziwszy się na pojęcie Mickie­
wicza jako siewcy, co z gleby nsro 
dowej dobył wspaniały pion—trudno 
nie spostrzedz, że całość kompozycji 
nie odoiega od utartych szablonów 
sty lu .. j^kby to się wyrazić?., styiu Dni- 
g ego Cesarstwa... ścisłej stylu twórcy 
Wielkiej Opery paryskiej i gmachu 
teatru w Monaco. *) Sama podstawa 
coaułu ma szlachetne linje, nie po­
zbawione majestaryczności—ale diug.

nadcokui, bezpośrednio podtrzymują­
cy figurę Mickiewicza mocno przypo­
mina „gaianferje“, lub ściślej ozdobne 
wazony do kwiatów. W dodatku fi­
gury tworzące ów  nadcokuł pomyśla­
ne są w szybkim ruchu pełnym po- 
wiewności przez co stał się nadco iu ł 
nazbvt lekkim  w stosunku do bądź* 
cobadź ciężkiej f gury M'ckiewicza,

Ale ta właśnie, łatwo DOchwytna, 
ozdobuość w połączeniu z okazałością, 
a przedews'ystkiem z pojętą realnie 
postacią Mickiewicza, istotnie szla­
chetną w wyrazie i pow ażną — oto, 
co s ;ę podoba, co chciano bv w i­
dzieć w imoonujących rozmiarach, i  
k -nenia i metalu, na kiórym z pla­
ców wileńskich.

Piać przed ratuszem strac i niemal 
wszystkich swoich zwolenników. Szer­
szy nasz ogół poczytuje ra  najodpo­
wiedniejszy dla pomnika Mickiewicza 
plac przed Katedrą lub plac Orzesz­
kowej.

*) C harles Oiirn er ^yszed1 zw ycięzcą 
też  z  konkurs’i I to  nie b jle ja k e g o . W ów ­
czas, w 1860-tym, nadesłano 1' 1 projekt 
gm achu opery dla Paryża. P lerw -zą nagro  
dę otrzym  ił i prze naczony został a o  wyko> 
n *nia p l i r  po i god łem  Bramo a ssa i, d o co  
spero W piętn i ś 'l e  la t pote n stanę a w 
,Jaryżu Wielha O pera, dzieło (Jarn ier’ i i styl 
sw ój. jako najw yższą m odę, narzuciła św ia ­
tu . Dz ś... całkiem  o n 'e i inaczei, jako o 
dziele arch itek tury , -ńsze Dię i m ów i niż 50 
la t tem u.

/
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KURIER (^O^PODA R f  7Y Posłowie ukraińscy przed sądem apelacyjnym. Dzisiejszy „Skąpiec".
J i - % 0  ^ 4 Ł ś  A  V dniu dzisiejszym *  Sądzie Ape- l?cję od wyroku do Sądu A pelaoj D •* Teatrze Polskim Har

Z K E I f t  W ^ C H O D I I O H  tecyHym w Wilnie rozpatrywana b ę■ nego w Lublinie, gdzie zostali zwoi- paffona_ ę udwik S a |sW
dzie głośna w swoim czasie sprawa meni od winy i kary. Wielki /k o r . Słynna nieśmiertcl-

I T \A T  A  f i  I dwdzialania drotyźnie a programem winien być stosowany równolegle, przeciw 3 Dosiom ukraińskim, a mia^ Na wyrok Ten prokurator w m óJ sztuka Naiieosz sztL-ra" Droza.
’ zwalczania drożyzny wysuniętym di zez Narzucane przez kanele i związki ze* ‘owicie: Czuczmaja, Wasyńczuka i kasację do Sądu Najwyższego, który i,ay« Aoier n« lis ł. ’

~  „ v n - u -  n o n a  -m inictm  h u  ministra Skarbu p. Czechowicza w ny w wielu wypadkach rzeczywiście Ko.ickiegc po rozpatrzeniu aktu wyrok Sądu pJ a js kunsztu aKtorskietro Molie-
o  e. p o s e  p a n a  m  n s t  a  S b u  jeg0 C)OOSei oznaczają przekroczenie dopuszczał- Pomieniem w swoim czasie na \pelacyjnego w Lublinie umewatmł rowsk -  apiec. Q - ^ k a t r a g ^ a

Ex?ose pana ministra Skarbu na Zasadnicze tezy p. ministra Skar- nego maksy nalnego zysku Do nie- *iecu nawoływali ludność do obile- i przekazał sprawę do ponow m go _nJ weśo!c WLŚciwie jedna tylko 
otwarciu ooecnej sesj. sejmowej naogół bu nastę-jujące -awna jeszcze przepowiadano, t e  nia is meiącega obecnie us roju pan- io  :p rżenia Sądowi Apeiacy—iemu ro)a; j e d e a  wiejkj charakter; jeden,
robi oobre w Mienie. Sp-awy dotyczące ^ i l k a  z  'ro iyzn ą  r w a  isć  dr0. ceny będą spadcć- pom st d i istnienie stwowego, za ,'0 na wniosek Ur.ędu Wiln.e. W spra wie nowyższei wysię- ,k| \  R , s,  . to a!b=. fjgur. 2

- -------------- A— ł Ł- “ Ł~ dostatecznych zapasów u sprzedaw- Prokuratorskiego josian  wydań, przez pow ać będą, jako obruncy oskarżo .. Dr2eovsziiea
ców. wobec stale ulegającej redukcji Sejm władzom sądowym i przez Sąd nych, mcc. Liberman i mec. Smiarow-
s Jy konsumcyjnej ludności a wzmr- I-ej i is tancji skazani na karę więzień- ski z W arszawy. y jed ’ może
gającej się konkurencji, działać będzie ną od 1 roku do lat 3. Podkreś ić należy, i i  sprawa a -  A '  wvmą

nnieka KooDeracn i wsuuip.a^y «  -P- - - - J L  r  -  - t  - - -  jako regulator cen na zniżkę. Na w nose* obron ców posłów w zkudzła ; ewr.e zainteresowanie wśród “ 3 .  . . ' h
sferami Fospodarczemi— zostały omó- w et potrzebne ze w zględu na eksport Twierdzenie to całkowicie nawiodło, 2W°'*H,ono .2a *caucI j  od fO* Jo  300 p icznośc w .eńs ei. Saoro wziął MoSjer z komedji
wionę rzeczowo i wyczerpujące ze kartele przedsiębiorstw  przem ysło- jakkolwiek ekonomiczne przyczyny 2ł* C2as ym skazani wn ssl ape* Piauta «AuluIaria* («Garnek*) napisa-
wskazaniem iconkretme zasad, które wych to jednak [kartele monopolizu- WVsok>ch ce.< nie uległy za ten czśś fv tłv m 7, ] i w ^  l /n f t r l f - k  Q ln r - i  jolAO*rAtir>7 nD £rn  nei na 200 lat Prred Chrystusem. Nie
rząd uważa za niezbędne przyjąć w JĄce tę lub inną galęz produkcji nie 2mianie Widocznie w.ęc wchodzi tu O l ia o Z i l lW j  ( l a u u K  o l U p d  Ł o lc g ra l lL Z D i  gU # uzeba naszemu Siowackiemu wypo-
charakterze wytycznych ■ wej o-inyki mogą narzucać swej woli państw u i w grę w niektór>ch wypadkach i Wczoraj o  ^odz. 12 i pół na rc* straszliwym ło sk o ti"  na Druk minać tak sroS° pożyczek z Szeks-
finatisc wej i gospodarczej. Łkspnse społeczeństwu. sztuczne śrubowanie cen, rzecz prosta u!jcv Artv 1 eryjskiej i Lwowskie} lak J e  o k S ł o  SuS bvł naden=lv Pir‘
było jakoy da lszen  rozwinięciem- Kon o ia  ze strony czynm .ow n;e przez poszczegóme osoby, bo to „iał miejsce n ez kle W ^ y  wy ł pod - -ż a r tm  w u d i ' robotm ^ów W ystawiono .Skąpca* po raz 
przem ówienia gospodarczego ryg lo - rządow y- test niezbędna-,nie powm - nie w yżym ałoby  kc-.kurencji, lecz p^ ek D ^ ch monterów w y d z S  złamał s'e T  w l?ó c  l Szutki tei Pier" Siy w r3ku i m  ym  aa ,at czte
ezonego przez pana ministra Skarbu na ona być dot, iwą krępującą p, zez kprtele monopolizujące tę lub J  k Ma& stiatu Dracowało k w*wei katas of / b -łv okroone! ry Przeo śmiercią jego iworcj
na  naradzie gospodarczej, przemó- Ingerencja w ładzy ograniczać ^  inn* gałęź-produkcji. To te t m a;ra^ę Witold ś X  Kreacjn S o ln e g o  nalety do naj
wierna, które v znacznym stopniu winna do wypadków, gdy chęć osią- p. minister skarbu, zapowiadając ^  J a w i ł a ?  drut W  newnym mo- S i a r  n o n S  śmi J ć  ° i  m iS r a  swnim ejszych arcydzieł a r tto rs^ g o  
p rzyczjniło się do rozwiązania tej V * * * * * " * *  *ej m W a  koi ; r a |  c .y n n i.ó o  u d o -  K S w T S a h w t a  s S T S C  J E t  d f f h n T o o l r c J i l j t ó  o d S S  M . c l u s u .o o , sławę O t«
f eufności, ^aka znamionował* dotfeh- .y c h , koo.rote nłok, ęn ,^ .  , ,  ogram. “  , S S  ad“ y l ! 's i ,  zorjSr o- dó 8 «Ł«ala T i  Ikćba w tó r  «  ^ lkc P ™ "> *  * - :  ”
czasowy etosunek do p. Czechowicza l  o prooiemu cen rząa przyw ią  g a jącą  ingerencję do wypadków , niebezoieczeństwie—r-na t wem przepysznych odcieni
sfer gospodarczych specjalną uwagę, gdyz meu a- gdv rhęć os-ągn.ęcia nar miernych w?c nieoezpieczenstwie runął ze sm-ercą. Młodzież szkolna powinna by jak-

Lrrupuszcz.^ć należy, że w  cało sadniony ekonomicznie w zrost cen zvskow zagraża interesom obywateli. iC t.n  f ł? ] ^  n n i Ł i n i p n  «?f,awiV c ir -  r ln  Irn  najtłumniej skorzystać z rzadKiej spo-
kszta łcie t x oose u ministra Skarbu p ro w u lz i do zmniejszenia siły na- p,jm iną} a toi. p. minister milczeniem, . P y w m i o u  cobdW lb 5 1 ^  UU K- ♦- sobności ogiąaiinia Harpagona y ta
będzie przyjęte przez sfery gosoo- bywczeJ udnosfi, do pauperyzacji ie  spekulacja również jest niebezpie- HL1SJ1 p r Z C I H C ld U I lk O W e j.  k-ej interpretacji. A i sztuki n.kt pók
darcze Drzychvlnie i iccziiwie. WSt j  do K aczenia się rynka we- czn„ j wówczas kiedy jest niezorga- ł, r» , ,  . . . . . . życia nie zapomni gdv ją widział z

tl e od rzeczy jest tu przypomnieć C ( J  a nnanowicic w ha.tdiu - dowej Nr". ”  t*‘ ' u * t Oaścinny j)| Legj /nów Nr 9°” S  ioi 103! V "  F -na' |e  itralna figurą odtworzoną pu ez
— skoro nawiązaliśmy do narady go- uniemożliwia normalny rozwoj prze  detalicznym. CaUiem słusznem wydaje Kolej, wej Nr 9, II, 13, 15 (Gościnny 2). rowskiej -  siej, K<»szykowej Nr 4Ł47a, Salskiego Cz. J
soodarczej — zdanie wypowiedziane mystu. sią nam określenie przyczyn drożyzny Oo II Komisariatu, _*nieszkańcy ulic: 49 — 64 1 68, Bagatela r«la prawa Strona,
prze/, jednego z uczestników tej na- Są to rezy jednostronne, tezy w handlu detalicznym, w ujęciu au- Sr.bora Nr 64, 66, 68, .0, 72, .4, N. Subocz Wysokiej całej, Bagatela — cała lewa
raHu ń nrr f \JP ajzkiepo: sform ułowane n ieścisłe 1 ogó ln ik o w o , tnra arkk tu W ie s o o s ib ó w  ^  a ,,-, A’ , , , , . , ? TOni- , sprawach s łu io o w y c h  do w arszaw yraay, p pret. W. ^.waaZK -^g.. nrłr'..r7aia„, r-ałv S7 pr ir ,ia  Jkk V, ? J “ * sprawie . so o o  Do m  Komisarja.u, mieszaar.^> ulic: J o  VI Komisarjatu, mieszkańcy alic: 7 ,ę łp -tiip  n dr 7vfrmunt Feuorowicz

.Narada z 30 1 31 pzździern.ka } « y  przeotzające ały s z r i tg  z ia w ist w a ,ki z drożyzną* w tygodniku .Prze- Mickiewicza Nr 20. 22, Jagiellon,k* Nr 3 | 5. Piaski, oa p.rku -amw-.jowego 1 końca, 7  f  , zrln
no^iada doniosłe znaczenie jsko do-  ̂ przyczyn, których pom inięcie w  jmysł i Handel"; ó o  IV Komisarjc u, mieszkańcy ulic: zauł. Tramwajowego ao Bystrzyckiej, By naczelnik w y działu az«colnictwa sred-
w ód ż -  r,vnniKi obecnie miarodajne programie zwalczania drożyzny czyni Handel HpMir mr siał dziś Krak«w iriej Nr 30 dc>59 wtączn'e, Ul Sło- strzyckiej lewa st- na da lasu, A- okolśkiej n .ego.
w o a '. V  1 , 1  i J ń ,  tu i ostatni nierealnym i d j  -du nie- n^ndei det?liczny st-i s  ę az is  m snk , 6 do 3( ogón-owej Nr z, 2a, od Nr 35 -  53 włącznie, P;aski Nr lt , i?  _  z  Iz h v  a t a r b o w e i  Prezespraw iołow o £ cemają sytuację i mają lc" niweam yin 1 uu ic iu  u c przytujk,em niekwalif.kowanej pracy 2b, 2c. i 10. l u , , ,  5 , IT •
odw agę swego punktu widzenia b ro- prowadzącym. i d.obnych kapitaliKÓw, niezdolnych Izoy Skarbowej o J ;n  Malec^', po-
tcić. Może przekonają one niejednego f.zyczyn drożyzny nie można gdzieindziej znaleźć warunków stm o- wrócił óo Wuna i obją urzę owame.
z tych, kie jeszcze scep'ycznie się do doszukiwać s*ę wyłącznie w narzuca* dzielnego istnienia. Stąd namnożyia W  TT  ^  T  ‘ST "gl T  "Wm Godziny przyjęć interesantów cc-
obecnego Rządu odnosił i dziwił po- mu cen przez kartele przedsiębiorstw się nadrnjerna jjość sklepów detalicz- M M  M W  ^  i  rm . |  f  M  dziennie, prócz sooót, od goduny
parciu okazanemu temu Rządowi przemysłowych- Bezwzględna droży* nych w najrozmaitszych rozmiarach V V |  W M  1 1  W  1 ^  1  J l l  / " •  13-ej do 14 i pół. _
przez znrezna część opinji zachowaw- zna w Polsce nie istnieje, bowiem ce- \ 1jemaj we wszystkich gałę/.iich *“  ■*" “ ■ ®  “  A a  MI UW A  A  &■; — (o) W y jaśn ien ie  w sp ra  w ie
czej. Nie m oinc wątpić, ze p( tak  ny u *tai przecięte >e są niższe niż na handlu. Konkurencja właśnie wytwo- 3 vy/^k„„
w ya źn ych  i kategorycznych ośw iad■ rynkach ł ,  latowych. Drożyzna istnie- tu błędne koło drożyzny. Wv
czeniach pójdą niemniej wyraźne  je u nas jako rzecz wzglęana, spn- j da konsumentów a przedewszy
am y w  kierunku uzdrowienia nasze- wodowana mską siłą nabyw c/ą zło- stkiem zubożenie najsze-szych sfer
gc tycia gospodarczego. Rząd obecny, tego a odczuwana skutk-em braku społeczeństwa zmusza dc tego, że
a zwłaszcza p-vice piemjei Baitei ma równowagi międ_y kosztami pokrycia niema| wszystkie artykuły powszed-
wielką zasługę odważnie i szczerze najniezbędrnejszyd' wj datków a wy- njeg0 UiytKU kupuje się v  małych,
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swoich D?raTjan, w-m ics-ęża pro ostatnich dniach nieścisłą wiadomość, 
bos/czow ie postarają się ich zachęcić jakoby petentom, których sprawy w
do  Drania ś.ub-j podczas Mszy św., ciągu trzech dni nie zostały załatwio
kiedy się udziela specialnego błogo- ne w starostwie, względnie w korni-

wici&q z.ao,ugsi ------  —- i------•%- - j - - j —■ —. —— — - -  -■ j mego uzyiKU Kupuje się w ntaryun, ,  ̂ 2‘ . . .  sarjacie u d u ,  pray sługi n/to prawo
formułując swe stanowisko, bedzie sokością zarobku Skutkiem dewalua- raikoniecznieisj vch ilościach u nai* Spostrzeżenia m eteorologiczne Zakładu o. P.p. organiści obowiązani są zwróctnia s ę  bezpośreamo do Mmi-
r .  i S c e a ł ę t o ,  w aelając j ,  *  cjl marki ,Sfczer t .05ci został, »  S R  T  • S 2 t e ‘ * * I . t ó r ‘7  dC  ™ siS> stra -oraa. w ew rf .r .n ,ch , zostało
życie*. szczone, szerokie warstwy nic pos>a* ma pewna ćciśle lokalną klientelę o z dnia . sacra z -n. o  proprio usa X. wyjaśnione, ż prawo 10 przysługuje

Trelć expose zdaje się to zdanie dają ich i żyją z dnia na dzień Każ- j.^ ch0ćzi o eros obrotów za^ p o - Clśjnłp",e - 761 szelkie marsze 1 skoczne arje, oraz n ie tym interesantom, których sprawy ^
potwierdzać W każdym bądź razie dy gros? w zwyżce cen Droauktów .^stanie każdego now ego sklepu re- sredme 1 r e n s y  'eatralne solowe w kcściołach n je zostały załatwione przez wymie­
niamy zapowiedź, że rząd pójdzie w i wyrobów powszechnego użytku puHn.g klientele już istniejących. W Tempe-atura \ , ?o r R,e sa dozwcone. orkiestry na in- nione urzędy w c ą ^ u  trzech dni, co
kierunku uzdrowienia naszego życia stanowi dla nich wstrząs, załamanie tej właśni nadmiernej konkurencji Srodnia J stru ren tach  dętych ^awe w czasie zresztą w w elkiej nosci wypadków
gospodarczego, me obawiaiąc się się budżetu, ograniczenie wydatków. chcac tej ieaus.c]i ^pob iec , 1 trajs Opad za do- I wubl n ' f ° winny być dopuszcza- byłoby nawet niemożliwe, lecz ty ir
sprzeciw u ze strony tych, co naprawę Skoro więc te zarobki nota bene si^ cideoy ściągać klientelę wszelkieml b« wwm. ne *  ko&cieie którzy w ciągu 3 dni me zostali
Ły-uacjl widzą jedynie w wykonaniu obliczane przeważnie według cen d r , r a t r , j j rzynęt5ffi (np. kredyt ty- Wiałr 1 t  /  ? 10<?y . '.i 3 ,Ch/ zes P-żyjęci przez p. Starosfę, wzglęlnie
reformy rolnej, obciąceniu produkcji hurtowych, wówczas gdy najliczniej- -rodmowyj, tylko nigdy znilki  ceny. przeważający 1 P ołudniow o-zachodni. może być id z ieany  tvl<o w l:oś;iele Komisarza rządu,
świadczeniami socjalnemi i pogłę- sze warstwy żyjące z pracy zależnej n jii  otit^e. - Drzv małych . 1 10I ch n  A-y v, kaplic# pubi cznej. Zimową oorą, — (o) U łatw ien ia  w yjazdu za-
biarnu socjalistycznych zdobyczy. wydatkują wedle cen detalicinych, j n ie  ic z n e j klienteli muszą sklepy m in ir .m m a  dab. T c ? ’iP'  meji baro" ^ o n a j ^ 20^ ’ * °  ^ / a k ^ s t ia  , n ie  gfHnłcę J?t: wfedomo, dotychcza*

między któremi a hurtewemi rozpię- SI z e l a w a f  d r (  JO t e ^  v  jaśnie m nryczna  w: jst ciame^ia jest opaion , może być Chrzest u- p ra w o  wydawania świadectw tożsamości
» tość nieraz przekracza 50 proc.,—sko- jt2 /  wytłomaczenie pozo-tego  para- -------  dzielany, s e m iis  de rjure seryąndis, na wielokrotną przekroczenie granicy

Powyżej mówiliśmy o ogólnem  ro te zarobki, powtarzamy, sKutkiem deksu. że konkurencja rodzi drożyznę. K O C PIEI NA n  Pleb*'?ll- , doi" ,ch  prywatnych należało do kompetencji ministerstwa
wrażeniu jakie czyni expose. Nie najrozmaitszych przyczyn nie mogą S an tiki, nienależnie od tego, że jest -'raw o Kanon cznenie pozwala udzie* spraw wewnętrznych,
można natomiast powiedzieć tego o być zwiększone, należy dążyć do jtró djem drożyzny, zawiera w soDie “  z  r z ą d :e n le  J. E. ks, m e tro -  la.ć (-hrztu Świętego. V , ąte» stanc- jak się dow i^a^em y, .istatn ‘0 zo
niektórych poszczególnych ustępach obniżenia cen tak w hurcie jak w jjczne niekorzyści społeczne a wLc p o t i ty  Ja łb rzy ico w sk ieg o . 1) D.a JJi 0  o dla dzieci, ub wr.i tow tych, s taj wydany okólnik z min. spr. we-
przemówienia. Dotyczy to przede- detalu (a nie w hurcie tylko ł nie marnowanie oracy ludzkiej jrzy ma- ujednostajnienia z całą prowincją dzierżą ak ualn e najwyższą wnętrznych, zmieniający zasadn.czo
wszvstktem zagadnienia cen .' wyłącznie w stosunku do wyrobów jym odbycje marnowanie kaoitałów polską głoszenia zapowiedzi przed- nad narodam t >o mają pra zakres kompetencji władz w tej cpra-

Ż t rząd o 3.ucny, całkom icie uświa- przemysłowych, jaK to można byłuby przy |jcznych bankructwach demora- ślubnych postanawiamy, aoy na przy- ’ ‘ do następ siwa o ru  itan, 770), w ,e rayśl wsoommanego okól-
damiając niebezpieczeństwo dalszego wnioskować z nieścisłego ujęcia tej |jZację przez użycie środkóc stoją- szłość od dnia 1 listopada rb. zapo- ora2 dla dzi=ci c 'orych oczostają- n jkaj c dtąd upoważnienie do ^eiydo
wzrostu c e n n a  rynku wewnętrznym, sprawy w exposep, minis.ra Skarbu). cych w kolizH z prawem karnem. W wied-ji nyły głoszone tylko w dnie “*c"  w  niebezpieczeństwie „tri y wenia w sprawach udzieiania św.a-
wvkrzuje skłonność do właściwego Na wysokość kosztu produkcji wpły- jcai-jym zaś raziŁ sta.i ten niesie w niedzielne; mają być ogłaszane obo- ^ ,a* *yc“ Pr*episow na cży ściśle dectw tożsamości na wielokrotne
rczwiątanla trgo  probiemu w poro* wają w naszych w-runkach, — bio- sob j(. wyzysk w ars:w  niezamożnych wią=kowo trzy zapowiedzi, dla słusz- przestrzegać. przekroczenie gtcnicy przysługuje
zum tniu z organizatorami tycia go- rąc główne < zyr.niki, — organizacja d ja fctórych tsiiowanla poprawy bytu °3ch ' Poważnych powodów ordy- 5.' Presbuerjum, jak sama nazwa władzom wojewódzk m, które spra- 
spodarczego, dowiodła narada gosoo- samego przedsiębiorstwa, drożyzna materja'ne o sta«jj się nierealne. nariłt  fhłgdy zaś dziekan) może u* wskazuje, oraz rakrystja przeznaczę- wy te oędą załatwiały we własnym
darc/a w W arszawie z dn 30 i 31 kredytu, św iadczen i socjalne i t.p. j. pobieżnych tych uwag widzimy, dzielić dyspensy rod ogłoszenia jed* ne są dla presbilerów ('duchownych), zakresie działania.

mc wić o wysuniętych na tej naradzie śle, roimctwie i handlu, rozgałęzienie ogólnego programu pc ityki fihanso- Zarządzamy, aby w. myśl ko- terjum sa ławki prywatne lub t. zw. Wł. Raczkiewicz udał się do gmachu
przez sfery gospodarcze postulatach pośrednictwa i t- d, — jasnem jest we; b0w jeiTi wzrost drc*.Łyzny może deksu Pfawa kanonicznego, oraz sto- <olatorskie, mogą tern pozostać nadal, komendy wojewódzkiej P, P . gdzie
i ust^unKowaruu się 00 nich przed* że ceny są wyższe, mz mogłyby byc w, ^ o}a<« nałamanie się waluty a wów- sowme dopraw a kościelnego naszej jtieli d r  nich jest oostęp me z za- dokonał udekorowania Krzyżem 7-«słu
stawiełeli rządu — artykuł wstępny w wa>-unkayh baraziej sprzyjających 1 czas W£Zejk,e przyrzeczenia że rza 1 prowincji związki małżeńskie nie by- krystji, lecz z kościoła. Wyjątek mo- gi czterech funkcjonariuszy policji
p. proL W. Zawadzkiego w «Siowie» że wyraźnym jest k ;run -k tej drogi, n , p5 jdzje drogą nfladi, m egą stac XJ błogosławione w niedziele i święta że być uczyniony tylko dia przed- państwowej.
D re a ln e j  polityce gospodarczej i jego wkroczenie na którą da możność s {,. pUstim  frazesem bez ołebsz“ i d e  Praecepto (obowiązkowe) w dnie stawicieii wyższych władz Danstwo- P jm ięazy uaekorowanymi jest ko 
odcz ,r cnegdajsry  w sal. Tecnnixow osiągnięcia cen niższych. treścii *  '  postne, w soboty po pełudniu (przed wych. - mendant pow. Wileńsko-Trockiego
w Wilnie wy-zerpują całokształt ce Zjaw isko drożyzny je st wyoadko- Dlatego tez ustęp w expose do- po<udniem m ożni, ale ty'ko w  wy- f  Romuald  podnormsarz Dubowski.
łów, przebiegu ł znaczenia narady, wą wyżej wymienionych i innych tyczący drożyzny szpeci -ate przemó- jątkowych wypadkach za specjalnem Arcybiskup M etropolita  M IEJSKA.
N a tern miejscu chciałbym tylko negatywnych e .msntów, nie może Wienie p. Czechowicza i znacznie pozw°*e,Jern) i nig>.y poią noertą— — P ie rw sz y  d z ień  z ia z d u    (x) W iln o  z a le g a  w  o p ła c ie
zwrócić uwagę na niewspół.m rość w.ęc b , zwalczone wyłącz^ w o- zmniejsza ogolne dodatnie wrażenie, P1 ‘' E,CflC-'z,e słońca, mdultu od tego k Si ięS P re fe k tó w  W dniu wczo- D oda tku  p a ń s tw o w e g o  Urząd
między ujęciem pnez naradę guspo d ^ t^ f e n ia  Zygm unt Marski, nak^ . 0 r d 3'n*rjat nigdy nie będzie rajszyr, y sali serr marjum teolog :z* W ojewódzki v Wilnie na skute*
darczą przyczyn 1 sposobów  prze- Inna rzecz, że ten ostatni sposób po* ** - udzielał. n gC u  g B o d b j, g;ę pierwszy zar^dzen ia  Ministerstwa Skarbu zwró-

_____________________________________________________  • _______ dzień zjazdu ks. ks. prefektów. cił się w dniu wczorajszym do Ma-
^ H ! = 9 H !  Zjazd otworzył j. E  ks. arcybt- gistratu m. Wilna z poleceniem pr?y*

*  pomnika według projektu Szyma artystycznego krytyka gazety, p. J. we, wymowna w lirycznych limach, s,vjP . 1 zykowskj, pocz a na prze- siąpieri* do energicznego ^ c i ągania
newskiego. Upłynęły dwa lata zanim Klecz, ńskiego. a — poakreślam to raz jeszcze — wodriicząMgo zjazdu p woNno ks. podatku rarrst now ego. Podkreślić

Niemal tegoż dnia kiedy nastą; <u udaj0 sj^ itakaz przełamać. Z Krako- , Przed ogromnym basenem—Disze spokojna, malownicza i plastyczna d '’,'  frana p ^cnow  ..lego. należy, lż na dzień *go paźizłer a
rozstrzygnięcie wileńsk-ego kunkursu. wa wyruszył olbrzymi odlew w gipsie p. Kltczyń-ki—na cokule, którrgo zarazem, tworzy wraz z wierzbą ca* • wstępie odczytany sprawozda r. b zaległości tegoż podatku /no- 
dokonano w Vt. arszawie odsłonięcia do p aryZa gdz^e miał być wykonany linje są przedłużeniem linji pomnika, łość ztspoioną kompozycyjnie, w z?r7'a u 2j  L‘ a^ ubiegły, oraz s?ą ogółem 1.365.815 zL 
DomniKa Szopena. w metalu Wybuchła w ojna.. Dopie- stoi potężny pień wierzby, p .bawio- kształtach *,łynnych, r n ć  usta.onyc >, P ^-S tfpw no  do wyboru now ego za- -  (x) .  p o s ie d z e o  e k o m !te tu

Nie rychła przys^iO do lego ro w 1923 cim zawiązuje się komi- ny wierzchołka przez burzę. Ze szalejących, choć artystycznie skoń- rz^ . ro z ib u d o w y  m  .Y łlna O teg aj o •
Zainicjowała wzn.esienie ptm tnka tet Zt b premjerem prof. Antonim szczytu pma tego -urastają mocrtu czonych, wichrem biją feb, choć nie , Po wygłoszeniu refentu  prze? ks. było się w Magistracie ępsifedzenie

Szopena w » arszawie, w 1903 r. F on kowskim na czele — doprowa- osadzone, a w chrem  podane w wychodzących z formy ani na kan®n,ka ■ -wa zn ego na temat komitetu rozbudów j m. Wilna. W
znana śpiewaczka znakomita p. Ade- di,..- d2iej0 do końca dzięki materjał- jedną stronę gałęzie, tworząc nfd  chwilę"., .Spow iedź, jako czynmk duszpaster- p/siedzeniu ten , prócz członków ko-
latda Boiska (hrrb r.a Dśenheim Szcza- „emu poparciu zarówno rządu jak fiowc. siedzącego >bok wierzby Cno- Szymanowski—zdaniem bezwzględ* sk' w_, s ^ 0 -,5" zakończono Uszy cizień m:telu wzięli udział: inspektor v*j 
wtńsk«*Ero hocki.-). 1 o konkursu przy- społeczeństwa. pina spiot liści — szumów i sze- nego admiratora jego dzieła—wyraził obrad ?ia.2dłf: . . . diiału sam orządowego p reyM  nisb-r-
3ztó dopiero w i9 0 9 t,m  W sądzie Jakże wygląda ów pomnik dźwig- lestów, łoskotow i szeptów. Wielki v > rzeźb«e melodję wichru i muzyki . Nadmienić należy, iż w ?jeźdne stwie jpraw  We/rn. r  L zerwmck i 
konkursiowym biali uoziat ‘i.cy po- nlęty z takim mozołem? muzyk zasłuchał się w te głosy na- burzę i harmonję... ' ynl  berze udział około 40 ks ąży naczelnik wojewćszkiego^ wydziału
tenlac jak Bourdełie, Bartholomee Znany jest wzgtędnie dobrze. Re- tury, które układają mu się w duszy .Podstawą komoozycj —tłumaczy PrL^ kT<̂ 'v- . samorządowego p Dzenajewtcz.
Fenari. Uzyskał p trw szą nagrodę produkowany był po wszystkich w ooskie • n a d je . O n je :żuje, p. g&reczyński — jest furma ł m K  . ? )fzd *ostame zakończony w dniu ^rócz całego szeregu innych spra v 
jprojeki Wacława Szymanowskiego, naszych ilustracjach. Obecnte ske* pragnie z siebie wydobyć, a prawa Drzewo—pow iaaa— w raz m uzykiem  dz,s!eis l30,1 na PJŁ'-dTe_iu tetr uchwalor.o prze-

syn b. redaktora «KUI-jera V'.-rszaw- rzystano z okazji aby w śftiede ar- ręka jegc, lekko wzniesiona w skur- tworzą harfę (na której -*raja w chrv (0 U ro c z y s te  n a b o ż e ń s tw o  cm tyć w p.2jblłS£ych dnircti spra-
-kiego, te? Wacława,, ut^entowaticę0 tystycznym i prasie zrobić w dniu czu paiców jakbv szuka klawiatury, i dusia  muzwkn)0. w  p a ro w o z o w n i .  Ku uczczeniu y.OJ^anit z dzj-lJinosi regoz korni
°90v.,yE *ięćd/t uąt ut. Z za%odTb%u ^  go lis ° P ida coś w  rodzaju cw a- by w /grac te dźwięki, usłyszeć ich .Koncepcja to -d o d a je —zamknięta ósmej rocznicy niepodległości P a sk i, tetu Redz e Mieiskięj, o«;az po rozpa- 
r alarzem, acckolwick / do n eżby pr?y. cji wogóle dla twórczości Szooena, moc czarodziejską. Głowę nieco w w sobie, koncepcja doskonała a haram em  w ład; 1 związku ko'ejarcy trceniu kilku las j  podań poszrF.ego.. 
kładat s!ę z w.tlMem ^raiłowaniem. jednem słowem urządzono w War- tył i 4* bok przechylił, oczy ma piękna  Właśnie w wieluich, nomnl- odorawione zostało w n edzielę 14 nych petentów o pożycz*: oizyzna- 
Słynęty 1 uz jego^obmy ^-Kłótnia Hucu. Siawje i po innych miastach: dzień  przymknięte, rysy wyrażają ty lei b‘o- kuwvch roztn arach wystąp.ł-. dzieło bm - N parowozowni uroczyste r.abo no na ego ną ?umą 600.000 A.
otrzyraSSym edfii,« iwłlitW ,.Lpij*ą Szopena Csły r.iemal, wielosti or.ri- g isc i, ile ciemienia, a właściwie jest Szvmanowsk!ego w całej pełni swe- żeńsrwo. V r nabożeńst wie wziął u Na cm p o s .ta i ei za^cm . o .0 
W 1*905 tym dostaje w Monachjnm io- cowy swój numer niedzielny poświę* 10 twórcze skoncentrowanie, nie szar* go wyra/u. Była t o —konkluduje ho- dz,ał w0ieA,oda Wileński p. W ł. bAM O RZĄ DO Ż7A.
fTr Tn*rmnr,P ,m , -ii c . — ------- «... - -M -  - ■ '•  — (t) M le c z a rn ie  sp ó ld z ie ic z e

U R ZĘD O  WA W ile ń sk ie g o  T o w a rz y s tw a  R o lń 1
   „„ _____ ______________________________________________________________________________  r . . , ______  ,  — ______________   W yjazd p. w o je w o d y ,  c z e g o  nskie Towarzystwo Roi-

przez jednych, przedtn.ot zachwytu dla *■ stonadowy zeszyt .Muzyki* cały szaty. Nc.gi, sookojnie osadzone, są — wielkie dzieło sztuki*. W  dniu 15 b"% wojewoda Raczkie- nicze przystąpiło do organizowania
drru-icn. Obecnie zdaje &ię że Szyma- wypełniony rozprawami o twórcy modelowane nonumentalnie — pc Tyle wygrano w W arsżawie na wic? wyjachaj służbowo do W sr- szeregu mleczarń soóldzieiczych, d/i? 
w/Vinn1Cu!kiem p°swiąi?! ■ polónęzów i nokturnów (pisze m ^dzy cg.psku — j&k to zauważyli kryĘcy najwyższej kwincie zachwytu. szawy. łwność których pr.yczyni “'.ę nse-iąt-

"P” t>m posta-A ć pomnik w innymi \ derewski) etc. etc. francuscy. Lewa ręka ruchem lekkim Dnr/ućm y do tego skarbca dro- — W yjazd  k u r a to r a  R y n iew i- piiwie oo podniesienia tej gałęzi prze
Warszń jl uyłu tak bardzo Znikąd inąd tylko wi śnie z naturalnym, a harmonizującym z gocennyafc oorhw*! nasze wileńskie c z a  Kutrtor O kr-gu Sźkolr.ego Wi- inysłu i pohud i hodowców to inten-
p iestą  -reeceą! K ąu 'jsyjsK ^ocm ó* ,Kurjera W arszawskiego* r.iech przy- ruchem ręki prawej, oparta jest po- trzy g ro sie . lekk iego , o. ar. Viton. Rmiewłcz, sywntejsz-j, a « ; ę r  wydl-jn..jszej
wił swego placet na wzn.esienie toczę opis pomnika  wedle relacji nad kolanem lewem. Postać cała ży- Cz. J. dnia 14 listopada b.r, wyjechał w pracy Do^chcz^s j'ows?ały młecaar.
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nie w Mejszzgcle. Pcdbrzeziu, Szum- 
sfcu, Cudzieniszkach, Mosażu oraz 
cały szereg Innych znajduje s:ę w 
stadjum organizacji.

W' dniu dzisiejszym oobędzie się 
organizacyjne zebranie mleczarni spół­
dzielczej w Szumsku pow. Wj. -Troc­
kiego.

Bardzo wydatną pomoc na polu 
organizacji tych mleczarń niosą wy- 
dcwane przez Bank Rolny DOżyczki 
Instalacyjne i hodowlane.

— (o) R e je s tra c ja  o g ie ró w . 
Wydział powiatowy Sejmiku W ileń­
sko -Trock;ego zarządził przeprowa­
d z e n i  w rozmaitych punktach po­
wiatu rejestracji ogierów.

ZEBRANIA 1 ODCZYTY.
— Zjazd w a ln y  z iem ian ek  

Z iem  W sch od n ich  Z inicjatywy 
prezesek Kół Ziemianek p r  wiatu 
Lidzkiego i Grodzieńskiego Ks.ęiny 
Luow kow ej Czerwertyńskiej i Księż­
ny Eustachowej Sapieżyny odbędze  
się dnia 17 b. m. o godz. 7 w.eczór 
w lokalu Związku Ziemian (Z*walna 
9) walny zjaza ziemianel Kresów 
Wechoonich, zaszczycony obecnością 
ministra rolnictwa i dóbr państwo­
wych p. Karo'a Niezabytowskiego.

Celem Zjazdu jest skoordynow a­
nie pracy społecznej Ziemianek na 
wsi.

Dalsze obrady Zjazdu nazajutrz o 
godz 10 rano

Ze względu na doniosłość chwili 
oraz W i-żrtść spraw przewidzianych 
w programie Zjazdu prosimy Sza­
now ne panie o konieczne przybycie.

— (t) N ad zw yczajne  p o łą c z o ­
n e  zeb ran ie  W yd zia łów  W ileń­
skiego T ow . R o ln iczeg o  W ileń­
skie Towarzystwo Rolnicze u w ia d a ­
mia wszvstk:ch swoich członkwW, że 
w dniJ 17 bm. o godz. 12 w lokalu 
T -»a ma się oobyć nadzwyczajne po­
łączone zebranie Wydziałów Ro nego 
i Hodowlanego Tow frzystw a wraz z 
delegatami Nowogródzniego T -wa 
Rolniczego, na którem n  obecności 
Mmistra Roin<ct*A I Dóbr .’ańsiwo- 
wyoh p, Karola Niezabytowskiego re­
ferowane oęoą przez prezesó"' w y  
azialów, p. Z. R uszczyć, W Ła- 
stowskiego i J. Sliźr a rajpilmejsze 
potrzeby rolnictwa województw pół 
nccnt-w schodnich.

— Z ie lo n e  Jez iora  W ce.u za­
poznania szerokich warstw społeczeń­
stwa Wileńskiego z obliczem przyro 
aniczem jednego z najbardziej poDU- 
larnych ceiów wycieczek ipotulzr* 
nycli) letnich, jakiems są malo.vr.iCzo 
pełożone Zielone Jeziora poc rr- 
Kami, oraz metodami młodej gałęzi 
nauk przyrodniczych—limnologji, myli 
nauki o jeziorach, starrr.iem Koła 
Przyrodniczego słuchaczy U. S. B on 
będzie się dn. 16 b. m. o gedz. ej 
Wieczór * auli Śniadeckich Uniwer­
sytetu oaczyt p- Dr. J. Bowk ewicza, 
starszego asystenta ik» Biolcgji 
Ogóinej U. S. B. Dod tytułem: Zie 
.one Jez.cra — w>aściwośd fizyczne, 
flora i fauna.

Liczne obrazy świetlne pozwolą 
publiczne ści ujrzeć bogaty świat u- 
strojów zamieszkujących przezroczyste 
wcay jeziora, świat o bogactwie któ- 
icgo nie podejrzewa nawet laik, Za 
równo cekaw a treść odczytu, jak 
również przyczynienie się do zwiąk 
szenia fundusrow na dalsze badanie 
limnologiczne Wileńszczy ny, winny 
ściągnąć w tym dniu publiczność do 
auli Śniadeckich.

— T ow arzystw o  przyjaci**! 
Francji podaje ao wiadomości, ii 
od śr~dy 17 b. m. tygodniowe zebra­
nie Towarzystwa, oraz wymiana 
książek będą slale odbywały się w 
lokalu Klubu inteligencji Pracującej 
(Mickiewicza 17) od godz. 7 wlecz.

— W ydaw nictw o  o  pracy ko' 
blet w  W ilnie. W niedzielę o g .  1- 
pun«tna'.nie, odbyło się, w mi.szkaniu 
d. wojewodziny Raczkiewiczowej,

uprzejmie przez nią udzielonem ze­
branie przedstawicielek Zrzeszeń Ko­
biecych, przeważnie w osobach pre­
zesek i przedstawicielek pracy kooie- 
cej w instytucjacn mięszanych. Prze­
szło pięćdziesiąt pań stawiło się na 
obrady i zaznajomienie się z progra 
mem. co było wyraźnym dowoaem  
zainteresowania s’’ę wydawnictwem.

Komitet redakcy jnc-organizacyjny 
złoionv z pan: Adamskiej Roubiny,
W Niedziałkowskiej-Dobaczewskiej, 
H. Romer-Ochenkowskiej, H.Niedział- 
kowskiejZawadzkiej objaśnił zebrane 
Danie o celu i technice ODracowania 
książki, nad którą do honorowego 
komitetu i opieki zostały zaproszone 
p. wojowoazina J. Raczkiewiczowa, 
d , J. SumorokStaniewiczowa, proi. 
C. Ehrenkruntzowa i d. Anna rto- 
hlówna.

Została ustalona treść książki, na 
którą mają się zrozyć 1) krótkie 
wspomnienia o zrzeszeniach kobie­
cych już mjistniejących, 2) historia 
powstania i obecnej działalności wi­
leńskich stowarzvszeń kobiecych 
wszelkiegc typu, 3) statystyka kobiet 
pracujących w instytucjach miesza­
nych, dobroczynno - społecznych, o- 
światowych, naukowych, ekonomicz­
nych, w urzędach, i wolnych zawo­
dach w domu.

Po kró k!ej dyskusji zosłało wy­
jaśnione I ustalone! iż 1) książka ma 
Dyć rzeczowym, objektywm m, apoli­
tycznym obrazem oracy kobiet, bez 
nacisku przeciwstawiania takowej 
pracy mężczyzn, 2) termin wydaw­
nictwa naznaczono na 2 gą połowę 
stycznia 1927 r 31 adres do przesy­
łania materjalu: rękopisów, fotografii, 
statystyk etc ora* do M cW ^ecia  
Informacji, Puńska 25 m 8 Hel Ro- 
mer O henkow ska  od 9—12 i od 
5—6 prócz niedziel.

— (x) Z a k a d c m ji k u  czci św. 
S tan is ław a  K ostk i. W dniu 4 li­
stopad? r. b. o godz. 2-iej po pof. 
w ssl> Śniadeckich odbvła s'e akade- 
mja ku czcł św . Stanisława Kostki.

Akademie rozpoczął prof. Luto­
sławski wykładem o życiu i rgoniJ 
św. Stanisława Kostki, oraz wvmienił 
całv szereg ustępów z książki, p. 
Kossak — Szczuckiej p. n, .Mi 
łość*. W akademii wzięli udz!ał: J. 
E. ks arcybiskup |ałbrzykowski, ks. 
biskup Michaikiewicz, o wojewoda 
Malinowski, p. Wejssenhof, ća»y szc. 
reg przedstawicieli w ładz rządowych, 
samorządowych i organizacji soołecz- 
nych. Nadmienić należy, ii  akademia 
ii zorganizowaną została staraniem 
stowarzyszenia młodzieży polskiej.

ROŻNE.
— (o) P o k a z  z a b y tk ó w  h is to ­

ry cz n y c h  Koieejum ewangelicko- 
reformowanego w Vk lnie został prze­
d łu ż o n y  do dnia 21 l i s t o p a d a  w łą c z ­
nie. W ystawę zwiedzały wyższe Kur­
sa nauczycielskie, koło hystoryków 
U. S. B,, prowadzone przez prof. 
Kościałkowskiego oraz szereg jed­
nostek ze sfer intelfgenck'ch,

— (t) D a r p ra c o w n ik ó w  WH. 
D yr. K o le jo w e j Pracownicy wileń 
skiej dyrekcji kolejowej ‘łożyli na re- 
ce pana wojewody wileńsk'ego 2.183 
złote na Dom Inwalidy p olskiego

— ft) W o je w o d a  R a c z k le w lc z  
h o n o ro w y m  c z ło n k ie m  zw . p o ­
d o f ic e ró w  re z e rw y  Delegacja zwią­
zku podoficeró*v rezerwy W. P. w o­
jewództwa wileńskiego wręczyła w 
dniu 13 b. m. dyplom na eztenka 
honorowego zw !ązku wojewodzie pi 
Władysławowi Raczkiew.czowi. Te­
goż samego dnia preies akademickie­
go koła Wilnian w W a/szawie wrę­
czył d wojewodzie dyplom członka 
honorowego Koł;

— U T e c h n ik ó w - We środę, 
dnia 17 b. m. w lokalu Stowarzysze­
nia Wileńska 33 odbędzie się zaba­
wa taneczna dla członków, ich rodzin 
i wprowadzonych gości.

-  P o d z ię k o w a n ie  Z arząd Koła K się­
ży P refek tów  nfniejszem  składa serdeczne 
pouz ękow ani: Ze: połowi a rt/jty czn em u  <Re- 
luU», p. prol. M. Lin snów  '■ em u, Ks. Sie- 

dz tew sk ieu u , p. Br. Gawroński®] z ohóreni 
nłodzieży, p. w ł .  Kalinowskiemu orr z wszyst­

k im , któi zy s wą pracą  i uczynnością przy­
ło ż y l i  się i o  podn iosłego  i wysoce arty­
stycznego obchodu !3>X' p. .. «Dzień ku 
czci Sw. S tan isław a Kcmki w Reducie*.

TEATR \ MUZYKA.
— T e a tr  P o ls k i (sa la  «L urn ia» ). W y ­

stęp d z is ie js z y  L. S o łsk ie g o . Dziś na sce 
nie T eatru  P obk iego  w ystąpi w nieśm iertel' 
nej sztuce M oliera «Skąpijo», w  ro li przyi 
s ło w io u eg o  H irp ag ^ n a , jeden 2 najw iększych 
artystów  ■ Po)«ce - lu a w ik  Solski,

N iezrów nana gra L. Solskiego należy do 
rajw tększycn kre cyj aktorskich, otoi na w y­
sokości arcydzieł wielkiego rep i ttuaru . By*a 
przedm iotem  studjów  krvtyczuych nietylko 

i  prasie polskiej lecz i zagranicznej. F eno­
m enalny ial«nt L. Solskiego sp la‘a przedzi­
wnie w  H arpagO n'e wysoki ko irizm  z przej­
m ującym  tragizm em .

W  otoczeniu znakom itego gościa znajdą 
się dziś najprzedniejsze siły  Teatru P o lsk ie­
go.

Początek o g. 8 m 15 wieoz. Kaba czyn­
na  oa  g. 11 r . do 9 wiecz. bez przerwy.

elektrowni. Jak już pisaliśmy prof. 
Chrzanowski przyjedzie do Wilna na 
zaproszenie Msgistratu, aby osobiście 
zbadać elektrownię.

Często zdarzające się wypadki z 
elektrycznością z rarcji zlej instalacji 
zmusiły władze do p-zeprowadzenia 
rejestracji monterów, którym wydano 
zezwolenie na prowadzenie tych ro 

ót Prócz tego  w najbliższych dniach 
wydane będzie zarządzenie o dozor?e 
nad instalacjami. Te dwa środki zz 
pewnią abonentom bezpieczeństwo.

Z przyjemnością dowiadujemy się 
też, że od 1 stycznia 1927 roku 
zmniejszona zostanie taryfa silnikowa 
na energję elektryczną.

7.

S P O R T .

Rolnicy
którzy m ają na sp rzed aż

karlofe
proszeni są  o zw rócerie się w tej spraw ie do 

S pó łdz ie ln i R o ln e j K re so w e g o  Zw . Z iem ian 
ul. Za walna Nr 1, teł* 1—47.

DOKTÓR

D# ZELDOWIGZ
ciur. WENERYCZ­
NE MOCZOPŁC.

SKÓRNE 
od 10-1, o a  5-8 w.

czowa
D O K T O R

Z le ld o w i
K O B IEC E, \X ENE 
R O C Z N E  i epok. 

DROO MOCZ., 
p r i 12—5 

u l.M ic k ie w ic z a  24 
tel. 277

W. Zdr. N i, idu

Akuszerka
Sm iałow ska

WYPADKI 1 KRADZIEŻE,
— M iło ść  p rz y c z y n ą  ^ m o b ó j s i w i .

Dn 15 b. m. o tru ła  się t*eucją  octow ą 25. 
letnia M arja Tow kln (Rudnicka 25'. Pogo- 
to  rie udzlel ło poszkouow anej ] :rwszej po- 
n ocy  Przyczyi a sam obójstw a—m oi ć.

— S k u tk i p ija ń s tw a . W  noc, r a  14 
b. m. w u omu uocb gu ^y m  przv ul. Połoc. 
kiej 4 nagle zm arł M ichał Romańczuk- Śmierć 
n arłąp iła  W8l ut»k zatrucia naoho lem .

— Ki u z ie ż  vi <B ła w a c ie  w ile ń -  
8kim >. Zie sklepu n o J  firm ą cBta -  - w.leń 
ski» (W 'Vń8aa 2 0  skradziono za pom ocą
™ vłamania Kraty p łó tno  w art. 250 ".ł.

— W  Andi „ejkow ciuwbj (n ilarecka 13)
w artości 450skradziono ze strychu b ieliinę 

złotych.
— (x) S y n  p o d p a .- c z e tn  o jc o w sk ie j 

z a "* ro d j. W an lu  8 m * Łozdow u.
gm  W o n ri sr ej sp lonę .j ząbudow anU  go. 
sp d irsk ie  naU żące dn Fe.icji Łazdow s lej.

Ihk stw ierdzono  w tc*u docht tem a 
prow adzonego energicznie przez miejscowy

S z k o ły  ś re d n ie  — U. S. B 7 .0 .
O statn ią  lm pre»ą urządzaną z okazji ty ­

godnia akadem ickiego by ła  spo tkan ie  repre> 
zentacji piłkarsklcn szkół średnich i Unii 
w ersyletu Stefana Batorego.

Jak  to zresztą ła tw e b y ło  do  przew idze­
n ia , reprezentacja szkół składająca się z g ra­
czy młodych, co praw da, ale wchodzących 
w składy A —ki. k lubów , a co naj>łównio.ii 
Bzt zgranych już z sobą w tym sM adzie o d ­
n ió s ł lekko zwycięstwo bijąc akadem ików  
w stosunku 7 0

Do p rzerw y  uczniow ie zdobyw ają aż 
p ;ęć bram ek, po przerw ie  obrona U.S B. grai 
Jąc szczęśliw iej uniem ożliw iła zdobycie dw m  
cyfiow e^o w yniku.

Zaz laczyć należy, t c o ile w reprezen. 
ta«Ji szkół średnich nie by ło  ani jednego 
słabego w yraźnie m iejsca, o ty le  w  skład c 
akadem ików  b y ły  luki b. pow ażne, i Było 
kilku graczy, którzy jakkolw :"k mieli odwa> 
gę wyjsc na boisko to jeana* nic zaw sze 
,dw ażnie poczynali sobie wobec lecącej na 

nich p.łki Poza te-n gra sym patyczna, bez 
kłótni i kopaniny. Sędziow ał p. Nikołajew,

TELEFONICZNE APARATY
am erykańskie cW estern> 

do nowej centrali
SŁU CH A W K I 

d o  te le fo n ó w  w e w n ę trz n y c h
posiadam  na składak!

Meczysław ZEJMO
W ilno, u l Mickiewicza 24. tel. 161.

O M U  z 15 — 20 P o jm u je  od godz. 9
pokoi z zab u d o ­
w aniam i g o sp o ­

darczym i w poollżu 
koścloł? poszukuje do 
kupna Schronisko dla 

N ieuleczainycn — 
zaułek R ossa N r 3.

do i9 . M ickiew icza 
4o m. 6 

W Z P . N r 63

Linoleum 
Szwedzk e

P r z y je c h a ła  s ły m ia  
W R Ó Ż K A  - C H IR O M Ą N T K A  

w n u c z k a  L e n o r m a n ;  co w różyła 
d la  N a p o le o n a : P rzepow iada przysz­
łość, o m iłości, sądow e spraw y i t  d. 
A dres; naprzeciw  Krzyża, ul M ły. 

now a 21—6 w b ran re  na schody. 
U o godz. IG zrana do 8 ej wiecz.

okazyjnie du sp rzed a­
n ia  dw ie mniejsze 

partje . O g lądać: 
sklep Rymkiewicza 
Ad. Mickiewicza 9.

Dr. Cz. Koneczny
C horoby  zębów, chi, 
rn rg ja  jarr /  ustnej 
Sztuczne zęby. Porce 
łanow e korony. Ml- 
ckiew‘cza l i —8. Wcj! 
skow ym  i u rzędn ikom  

zniżka.
W. c  P . 4503.

Daję korepetycję, 
. d z itla .n  lekcji

posterunek  policja °'o ia r  ^ ^ ^ a n e ^ A n t r f  
po 1 palenia przez sy n a  j o d o w a n e j  A ntol

CZ9 JESTEŚ C IIM 1EM  
t  0. P. P.

P la c ó w k a  P o ls k a  M e o io w a  
TA N IO  Z a w a ln a  15.

P osiada  sa lony  m ahoniow e, bam bu­
sowe, szaty, kredensy, toalety , urny.

w alki Ł tt d 
Oraz przyjm uje wszelkie obstalunkl. 

Około 40 la t praktyki w zakresie 
m eblow ym , Z pow ażaniem  M akow ski

SUTERYNA
jasna 3 pokoje z 

kuchnią. Pokój parte­
row y z kuchenką do 

wynajęcia. 
Zarzeczna 15.

francuskiego
liczę niedrogo 

Dowiedzieć biy 9 —i 1 
rano i 2 —4 po połnU nu. 
M ickiew icza 42. m, 11.

sźego czasu z d rS E S  on,, w ,  cnoroby u m y ­
słow ej. Sprav c t podpalenia aresztow anom r , ynz C I. ł l ̂ i u - r . , ,
odesłano o d y śp  zycji w ładz sądow ych.

maszyny elektrowni 
miejskiej.

Praca nad rozbudow ą elektrowni 
miejskiej rozdzielona zostŁła na trzy 
niejako okresy. W n>cd; ple ubiegłą 
zakończona została praca pierwszego
okresu. , . ,

Niedawno p saliśmy o poświ jceniu 
now o postawionego ■ pusTCzonego 
w rucn turbozespołu na pią~ ,rr.'en- 
ny Obecnie zakończono montow" lie 
t. z. przetwornicy z deską rcz i i.:lczą 
Żadantem tego aparatu jest zmigni&p, e 
prądu zmiennego na st^ły. Chodzi o 
to. że fir nv, których siln ki służące i< 
poruszama warsztatów, -i pntowane 
sa na prąd stały, w w padkach Kuy 
t u b n a  parowa, wyrabiająca aia 
stały została by uszkodzona, p o b a ­
wione zostały by możności korzysta* 
nia z energji. Nowozmontowąną prze­
twornica da możność tlektrowi miej­
skiej przerobie część p 'ądu  /mi 
go na stały stosownie do żapo ze 
bow anii. ;

Dyrektor, inż G ’atman, udzie'' 
w niedzielę zebranym prz-.ds.aw.cie- 
lom prasy w elektrowni informicj. 
o now oustaw iinej przetwornicy i jej 
pracy. I?k się okazuje obecnie p ro ­
jektow ane jest .akuDienle jeszeje 
jednej turbiny siły 300>ł olowato . 
oraz dwóch dużych kc łów  paro­
wych. Kotiy te zasilani będą węglem 
mechanicznie. Za dziesięć mtes ęt 
turbozespół ten będzie już uri .o- 
miony. Dalsze projekty przewidują 
zmianę kabli i aalszi rozbudowę sie­
ci. Obecny kapel miejscęmi brsuzo 
zniszczony, przyctynia się do niedo* 
produkcyjnego mainowania toku 

Pan inżynier Glatman wyjeżdża 
do Warszawy aby pnedłozvć Prc 
Chrzanowskiemu dane o robolach

■  ■ ■ ■ ■

Hydło 
o r ó r k G u e .  

■  ■ ■ ■ ■

Chłopczyka
lat 7 przyjm ę do 
w spólnej początko­

wej -i: uki na 2 
godziny dziennie. 

M ickiewicza 5 m. 10

9
i oko j Uo w y n a ­

jęcia  z w ygoda­
mi, m ożn„ z ca- 

ło d z itn n em  u trzym a­
niem . Zakretowa i '-a 

m . 2.

O B I A D Y  
dom ow e zdrow e 

i solidne w znow io­
ne od 15 b. m. 
Mickiewicza 5 m. 10 

o i 2 - 4-ej.

W' YZEŁ 7 miu 
m iesięczny do 
sp rzedan ia  i 

olbrzym ia palm a. 
Ul. D o o ra  Nr 1— 1.

MIESZKAŃ
w iększych i m n ie j­
szych oraz p 3.e- 

dyńczych pokoi 
poszukujem y dla 

solidnych K lijentow
Dom H.-K.

. Z A C H Ę T A -  
G d ań sk a  6, te l 9i05

[
i
■
i
n
■
■
■
■
■
■
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G
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i. n . R i m s i ą i i i i a i ł i i i i  f  « “  -

Uwadze stowarzyszeń i fnstytucyj 
społecznych!

Zatwierdzone przez Ministersiwo Sor. W°wngtrzn.
BIURO R E K LA M O W E  

Stefana G rabow skiego w  yyilne
ul. G a rb a r s k a  1. T e le fo n  82.

Podaje do wiadomości Pp urządzających odczyiy, przedstawie­
nia koncerty, zabawy I wszelkie Imprezy urządzane, na cele 

światowe kulturalne, blantropijne t. p., że Biuro przyjmuje 
m  siebie całkowitą organizację kampanji reklamowej 

N \  W A R U N K A C H  S P E O A L N IE  U L G O W Y C H .

G O T O W k Ę
na oprocentow anie 
pod mocn« gw a­

rancje lokuje 
najdogodniej 

D. H.-K. *2achęia» 
G dańska 6 — 

te l 9 -  05.

Z gub iono  9 XI b r„ 
wieczorem zeg a­
rek i.łoty dam ski 

z m onogram em  M. S. 
z łańcuszkiem  męsk.m. 
w  rejonie ulicy Mo. 
stow e;. Przeskok. Mic­

kiewicza, C iasna. 
Z nalaz ę upraszam  o 
zw rol za w ynagrodze­
niem , ul. Mostowa 5  

m 2. E idm ann.

■ ■ ■ ■ ■ ■

Dziś beazie w

B. ŁawrynowiczKRAWIEC 
M ĘSK I

(były  Krojczy i irspó’ właściciel 
firmy «K. DELLOS» w M oskwie.)

W ykoruje obsłdlunki
w /g OSTATNIEJ MODY

ul. A. Micku wici-a Nr 9  m. 15
wejśc-c z zanłRn.

KULTURALNO O Ś \YlATO'V V 
SA La MIEJSKA ful. O strobram ska 5)

yśw ieilany filmi

„ H R A b lA N K A  PO PY CH A D ŁO "
W  , 011, iownej j y j a f y  p iGkford.

O r: lesira pod  dyrekcją Kapelm istrza p. W. Szczepańskiego.—O statni seans 
KASA CZYNNA, w  niedzielę i św ięta od godz. 2-ej m . 30, w  soboty od godz. 3 m, 30, w inne dnie od godz. 

CENA b lL E T Ó W : P a rte r  — 50 gr., A m fiteatr i Balkon — 25 gr.
PO CZĄ TEK  SEA N SÓ W : W  niedzielę i św ięta 3 godz. 3-tej, w soboty  o godz. 4 tej i w  inne dnie o godz.

8ak tow a
trag ikom edja.

o  godz. 10, 
4 m , 3Qt

5-tej.

3 -
K in o -T ea tr

w *

,H e l i o s “
nl. W ileńska 38.

Ma scenie. O K O .

Ma ekranie
N iebyw ały

SENSACJA IiLA  W ILN A !
R epertuar teatr. «QUi PRO  QUO» i «PERSKIE 
Ulubienica stobcy św ietna N1UTA BOLSKA
i piosenkarz, sa tj ryk EDWARD LZERMAŃ3KI oraz i arocnych girls, 
i U lub. publ Ml A MARA i n iezrów niany HARRY UIEDTKE w nLjnowsz. 

filmi p t. .U L U B IE N IC A  #.EDNIA» (N A D  PIĘKNYM  DUNAJEM1 w 12 an t. 
przcpychl Szalony rozm ach reżyserski! S eansy  o godz. 3 m. 30, O sra t. s. o  g . 10 ej. O

i ?

M A R E K  A Ł D A N O W

Swięia Helena wyspa 
maleńka.

Co prawda starzy bywalcy angol- 
,pco klubu moskiewskiego twier- 
iil że ow o tarmazońskif stowarzy- 
t nie nie doorowadzi do mczego 
□rego, Stawiając jako przykład 
iutny koniec Radisztzewa i bpt- 
- 3K ezo. De Balmin w ;eazial jedtmk, 

do lóż wszy&tkch państw Eu '0  
okich naieża liezri przedstawicie. 

»r -ząazących, z królami w łaczn.e. 
ówiono, U  sam Napoleon był m a­
nt m. S‘ąd wynikało, że nawiA dla 
rjery. wstąpienie do masonerji nie 
jeb’ pozbawione pewnych wygód, 
•z ta strona nkjmniej interesów j.a 
abiegc. De Balmin zaczą' ostrożnie 
dać^  ludzi wpływowych, których 
ół nazywał farmazonam' i doszeci 
crótce do przekonania, iż w Rosji 
nieje kilka lóż Do jeonej z nich, 

Lo re des Amis Reanis, nale- 
vieiu ludzi z kola towarzyskic- 

w kiorem się o b n es ł i nawet z 
/żsiych kół. Stopień Rose -Croix 
yskall w tej łoży: ks ą /e  Yiekaar.- 
r WirtemoergsKl. Ż e^bcow . hrabia 
inisław PotccKi, inny stopień ■— 
proncow, Naryszkm, Łnpui hm 
yrielu innych przedst3A’;cijli nap 
źszego, oezsprzeczr^, i -laj^psze- 

owarżystwa, Nic nielegalnego, 
i przynajmniej, dpiłIzo niciegcine-
nie mogło s !ę dzijć w tej loży, 

3ciażby dlatego, że rycer. em 
schouj był w niej minister ^obej!
,a s z e w .  Istniała też inna lo ż a

loża Palestynyr — lecz. by/a ona mniej 
interesująca Nie podobało s ę w niej 
hrabiemu to, że główną rolę odegry- 
wał ts.m Francuz Charićr, który nosił 
miano wielkiego rycerza wybranego 
Cadoch księcia Kurlandzkiego i Jera- 
zalemskiego. Francuz ow oył wy 
chowawcą w domu Bataszewych, i 
de Balmin nie mógł zrozumirć dla­
czego księciem Kurlandzkim i Jeruza- 
lemskim mianowane korepetytora Zu 
pełnie zaś nieodpowiedniem było, iż 
znanv p*tersburski właściciel restaura­
cji Tard f był członkiem tej loży. De 
Balmin bywał często na obiadzie w 
owej restauracji i zamawiając obiad 
nazywał po imieniu gospodarza, k tó ­
ry stojąc zapisywał w notesio, grzecz­
nie i z uszanowaniem kiwiiąe ulową, 
przy nazwach potn»w i win- Hrab'a 
de Balmin oył do pewnego stopnia 
woinjm  od arystokratycznych zabo­
bonów i nieby n it miał przeciw wła­
ścicielowi restauracji. Lecz, zdaniem 
jego, należało wybrać jedno z dwuch: 
albo nie zamawiać obiadu u Trrdiła, 
albo tez me zaszczycić go masoń 
skim rytuałem w loży. Pouczenie zaś 
tych dwuch rzeczy wydawało ma się 
nieco dziwnem Istniała jeszcze zjed- 
ncczore  iota ASeicsandra, Elżbiety i 
Piotra, Później wszystkie te loże 
zlały s ę w jedną Wielką Dvrekio- 
rjalńą Lożę Włodzimierza Ku Po- 
rząokowi. Lerz właśnie w czasie, 
gdy de Balmm zdecydował się osta 
ićcznle wsłąp'ć do tej łozy, rozpadła 
się ona na Wielką Prowincjonalną 
Lożę i Wielką Lożę Astreja, nikt z 
m ssonow, przytem, nie mógł wyją* 
śnić de Baltmnowi, jaka jest przy­

czyna stałego nieporozumienia tr.‘e 
dzy ludźmi, których zasada jedność1 
była jedynym celem. W odpowiedzi 
nazywano imiona jakiegoś Szreaer/- 
Fessltra, Eliisena, Które nic nie mó 
wiły de Baiminowi Dziwnem tet 
wydawało mu się, źc do ma tonerji 
należał cesarz Paweł i hrab;a Von oer 
Paleń, wydawało mu się znowu, że 
nie dawało się to logicznie dołączyć.

Wypadki przeszkodziły hrabiemu ire 
wzięciu udziału w robocie masonów. 
Zupełnie nieoczekiwanie, zapropono­
wano mu, po bitwie pod W ate/loo, 
objęcie stanowiska komisarza cesarza 
rosyjskiego na wyspie św. Heleny, 
gaz.e zosteł zesłany Napoleon. De 
Balmin przjjął, po krótkiem wahaniu, 
prupozycję lą, która do pewnego 
stopma potwierdzała i ustalała wyro­
biona ju i  poniekąd reputację jego, 
jako Casanovy. Miał on nadzieje, że 
na św. Helenie nietylko pozna Napo­
leona, lece zbliży sią z nim: cesarz 
oceni niezawodnie, na głurhem, dale- 
kiem zesłaniu, wspaniałe zalety hra­
biego, jako hpmme d‘espoilt i cause- 
ur‘a, zdolności do opowiadania.

W kolekcji hrabiego dc Baimina, 
który znaf większość zntskomitych 
ludzi Europy, orakło tylko jednego,— 
najsławniejszego ».e wszystkich, — 
obecnego w ęźni? św. Heleny I hra­
bia napawał się już naprzód rozko­
szą intywnym, ro /m ów  z gepjilnym 
człowiekiem i nadzitją bogatych te­
matów do cpowiadań późniejszych, 
które niezawodnie dostaiczyć mu 
miało zbliżenie do Napoleona. Miał 
nad le ję , iż za parę lat powróci do 
Europy w aureoli blisKiego przyja­

ciela zdetronizowanego cesarza i 
konfidenta wszystkich ńśjcieltow&zych 
sekretów europejskiej polityki zak i •* 
sowei. Prócz tego komisarz na w>s- 
pie św . Heleny miał pobierać świetną 
pensję—trzydziestu ^ s ię c y  franków— 
stan ' wisko to stawiano na równi 
prawie z poselskiem-

Tęczowe nadzieje de Balmina nie 
sprawdziły się jednak. Nie tylko nie 
zdołał on zaprzyjaźnić się z Napo­
leonem, lecz nawet do niego s.ę Łpli- 
t  t  Bonaparte bojkotował komisa­
rzy zagranicznych Aby uzyskać au- 
njencjr u zdetron.zowanego cesarza, 
p=leta b zwrócić się z prośba do 
marszałka dworu jego, generała Berł 
tran, co było surow o zakazane w in, 
strukcjach danych De Baltmnowi, 
fdyż tego rodzaju postępowanie by- 

łób równoznaczne z uznaniem ce- 
sarkiej godncści więźnia. Hrabia nie 
mógł przez dłuższy czas zrozumieć 
dlaczego człowiek tak wielkiegc rc- 
zurau, jakim był Napoleon tak wiel­
kie przypisuje znaczenie etykiecie, : u- 
peinie bezsensownej w jego sytuacji, 
— tembardziej niepotrzebnej, że po­
zbawiającej go towarzystwa najmą­
drzejszego po nim znajdującego się >>a 
wyspie człowieka, za jakiego uważa- 
s pbie De Bslmin, nie bez pewnej słu­
szności. Później domero bliscy cesarzo­
wi Francuzi wyjaśnili hrabiemu, że głu­
cha walka, którą Bonaparte toczył o 
swój tytuł na wysnie, miała znaczę 
me dynastyczne: Napoleon uważał
ją z? koniecznąYila przyszłości swe­
go małego syna. Z drugiej strony, 
gubernator wyspy, sir H udson Lc 
we, zataz pietwszego dnia pobytu de

Balmina na wyspie zażądał opierając 
się ściś'e na uzyskanych instrukcjach, 
py hrabia w źaanym wypadku, ani 
pośrednio, ani bezpośrednio nie naz­
wał inaczej wkźnia ze św Heleny, 
jak generał Bonaparte,—okoliczność 
ta wykluczaia absolutnie wszelką moż­
liwość spotkania, komisarz rosyjski 
bowiem czuł, iż nie zdoła wypowie­
dzieć w stosunku do Napo.eo la 
słów „mon generał*, jak do Waśkf 
Dawydowa. Okoliczności powy tsze 
spowodowały to, że de Balmin spę­
dził kilka lat w odległości aziesieciu 
wiorst od Napoleona I chociaż wy­
dawało mu się to bardzo dziwne, 
głupie i przykre, |ednik nie widdał 
®o zbliska ani razu. Musiał ogiani 
Ciić  się tern, że zbierał wszelkie 
wiadomości, anegdoty i n otki, ktć 
rych źródłem bvta willa Lorgwood, 
układał je w niezwykle wyszukaną 
formę pięknej francuzczyzny, dodając 
różne .m ots d‘esDrit* i odsyłał, w 
formie raportu do Petersburga. Lecz 
to było o wiele mmc! przyjemnp, niż 
opowiadanie ustne. Prócz .ego do­
wiedział się, z listów przyjaciół i od 
kapitana Gołowina, Którv odwiedził 
niedaw no srysuę św. Heleny na 
fregicie «Kamczatka>, że cesarz 
ADbsanaer nie czyta |egn raportów, 
pochłonięty odczdywaniem Bmlji z 
Krudenerową i Tatarinową Dla Nes- 
seirode n>e miał cchoty się starać: 
ten, jeśli nawet oceni, nie zechce jed­
nak dać de Btlminow1 awansu.

Na wyspie św. Heleny brakło 
ciekawego towarzystw*, a prócz te ­
go okropny klimat rozstroił system 
nerwowy hrabiego: spał źle i czuł 1e

zbyt szybko przechodzi z jednego 
nastroju w inny; słowo neurastenja 
nie bvło jeszcze wtedy wym yśleni. 
Na domiar złego życie na wyspie 
okazało się bardzo drogie i hrab * w 
pierwszym roku swego pobytu m u­
siał się starać, przy pomocy niedwu­
znacznych przypomnień, o  podw yż­
szenie pensji do pięćdziesięciu tysię­
cy. Wreszcie odczuwało się tu wiel­
kie niewygody. Przewidujący Alek­
sander dc Balmin zabrał ze sobą na 
wyspę, razem ze skrzynką z szam ­
panem i konjakiem, piękną, wygoa- 
ną i niezbyt dokuczliwą Luci, z któ­
rą SDędził przyjemnie tydzień, przed 
wyjazdem; lecz dano mu do zrozu­
mienia, że taka niepożądana tow a­
rzyszka poniża jego godność, jako 
komisarza cesarskiego, i trzeba było 
śpiessnie z wyspy wyprawić Luci. 
Wscystko to niezmiernie zniechęciło 
de Bilmina. Pojechał na wycieczkę 
do Rio de Janeiro, przedstawił się 
tam cesarzowi brazylijskiemu, który 
okalał się niezmiernie głupim czło­
wiekiem, chciał polować na iaguarów 
lecz jaguary tak samo nie mogiy za­
mień ć pięknych Kobiet, ,ak cesarz 
oraz yłijskt—cesarza Napol:-ona.

A po powrocie z Brazylji zdarzył 
się zupełnie głupi casus: na gorącej 
wysp!e św. Heleny, znakomity po ­
gromca serc, zakochał się nagle w 
szesnastoletniej dziewczynce, pasierz- 
oicy guoernatora, miss Zuzannie 
jonsohn-

(D. C. N.)
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